
Wszystkie siły do pracy nad umocnieniem i rozszerzeniem zdobyczy Konstytucji! -

Umacnianie potęgi Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej — to najważniejsze zadanie

naszego pokolenia!

Wyd. A Cena wraz z dodatkiem 30 gr

„Młodzi, Obywatele! Taka będzie przyszłość Pol
ski, jaką, Wy potraficie stworzyć. W waszej nauce

i w waszej codziennej pracy mieszczą się potężne
źródła siły twórczej, z których Naród Polski czer
pać będzie soki odżywcze i potężniejącą moc sioego
odrodzenia".
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KONSTYTUCJA
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej

będzie tarczę i orężem naszego narodu

w walce o rozkwit i świetność naszej ojczyzny

Referat Prezydenta R. P. BOLESŁAWA BIERUTA

107 posiedzeniu Sejmu Ustawodawczeg
WYSOKI SEJMIE!

W imieniu Komisji Konsty
tucyjnej pragnę przedłożyć
sprawozdanie z wykonania za
dań komisji oraz scharaktery
zować podstawowe zasady pro
jektu Konstytucji, który jest
obecnie przedmiotem obrad
Sejmu Ustawodawczego.

Przyjęta przez Sejm 26 ma
ja roku ubiegłego ustawa kon
stytucyjna ,,O trybie przygo
towania i uchwalenia Konsty
tucji Polski Ludowej1' powo
łała Komisję Konstytucyjną i
zleciła jej opracowanie wstęp
nego projektu Konstytucji „w
celu przeprowadzenia ogólno
narodowej dyskusji nad pro
jektem oraz zgłoszenia przez
obywateli wniosków, popra
wek i uwag". Na posiedzeniu
plenarnym w dniu 19 wrześ
nia r. ub. komisja wyłoniła
10 "podkomisji dla opracowa
nia poszczególnych zagadnień
i uchwaliła ogólny regulamin
ich pracy. Komisja jednak nie
zdołała zakończyć swych prac
w początkowo ustalonym-ter
minie. W związku z -tym zaist
niała konieczność przedłuże
nia kadencji Sejmu Ustawo
dawczego,' czemu czyniła za.

dość uchwalona przez Sejm
ustawa konstytucyjna z dnia
15 grudnia r. ub.

Wstępny projekt Konstytu
cji zgodnie z wytycznymi u-

stawy z dnia 26 maja r. ub.
stał się przedmiotem dyskusji
ogólnonarodowej o olbrzymim
zasięgu i powszechnym udzia
le obywateli.

IV zebraniach i naradach,
poświęconych dyskusji nad

projektem Konstytucji, któ
rych odbyło się łącznie ponad
200 tysięcy, wzięło udział z

górą 11
ków,w1

milionów uczestni-
tej liczbie około 3.600
mieszkańców gromad

wiejskich i około 2.700 tysię
cy uczestników zebrań i na
rad, organizowanych przez
młodzież. Szczególnie żywy
oddźwięk i zainteresowanie
wzbudził projekt Konstytucji
wśród załóg robotniczych na

zebraniach, które odbyły się
we wszystkich zakładach pra
cy, na sesjach Rad Narodo
wych, na poświęconych omó
wieniu projektu Konstytucji
posiedzeniach instytucji spo.
łecz-nych. w których obok ro
botników i chłopów brały u-

dział również' szeroki® 'war
stwy inteligencji. W dyskusji
nad projektem wypowiedziało
śię ustnie około 1.400 tysięcy
obywateli, zaś ponad 25 tysię
cy

‘ nadesłało swe uwagi w

fermie pisemnej. Pisemne wy
powiedzi zawierały ogółem
2822 poprawki o treści mery
torycznej , częstokroć cennej,
lub o charakterze redakcyj
nym.

W podsumowaniu dyskusji
ogólnonarodowej Komisja Kon
stytucyjna stwierdziła, że

opracowany przez -nią projekt
Konstytucji znalazł całkowite
uznanie 1 .poparcie wielomilio
nowych mas naszego narodu.

Przedstawiony wysokiemu SeJ
mówi ostateczny tekst projek
tu Konstytucji uwzględnia eze

reg poprawek, które w toku

prac komisji -zostały przez nią
zakwalifikowane jako słuszne.

W ten sposób projekt Kon
stytucji stał się nie tylko wy
razem

'

analizy i opracowań
Komisji Konstytucyjnej, któ
rej Sejm Ustawodawczy po
wierzył to zadanie, ale stano
wi obecnie sprawdzony w to
ku dyskusji ogólnonarodowej
wyraź rzeczywistych pragnień
i 'poglądów

'

najszerszych mas

polskiego ludu . pracującego.

Jest to fakt szczególnie donio
sły.

W okresie przedwrześniowym
dwie konstytucje miały kolej
no regulować stosunki polity
czno-społeczne i warunki ży
cia narodu, konstytucja z ro
ku 1921 i z roku 1935. Oby
dwie te konstytucje — jakkol
wiek pierwsza z nich dość
istotnie różniła się od drugiej,
przeforsowanej brutalnie i na
rzuconej przez sanacyjną kli
kę faszystowską — miały na

cęlu. podporządkowanie i u-

trzymanie mas ludowych w

posłuszeństwie wobec panują
cej klasy kapitalistyczno-ob-
szamiczej, zabezpieczenie
przywilejów tej klasy i

kcjonowanie wyzysku
pracujących.

Konstytucja z marca

roku była uchwalana w

sie, gdy, pod wpływem
kiej Rewolucji Rosyjskiej
wznosiła się fala walk ■rewolu
cyjnych w Europie, gdy masy
pracujące domagały się reali
zacji praw demokratycznych 1

sięgały po władzę. Toteż w

konstytucji tej burżuazja usi
łowała zabezpieczyć swe za
grożone wówczas interesy w

sposób zamaskowany mętnymi
i tylko formalnie demokraty
cznymi sformułowaniami, li
cząc, że w miarę wzmacniania

swej' władzy klasy panujące
będą komentowały przepisy
konstytucji według swej woli.
W rzeczywistości już od pier
wszych chwil po uchwaleniu

konstytucji z 1921 roku jej
pseu do-d emokr atyczn e sformu-
łowania okazały Się fikcją, a

terror policyjny co^ąz ostrzej
godził w klasę robotniczą i w

jak również
ruch chłopski,

żadnych skrupu-
przeipisy konsty-

jej organizacje,
w lewicowy
gwałcąc bez
łów formalne

usan-

mas

tucyjne. Niedługo jednak bur
żuazja potrafiła rządzić w Pol
sce w oparciu o tę konstytu
cję. Kryzys rządów burżua-

zyjnyeh . pogłębiał się i burżu
azja chwyciła się jeszcze bar
dziej obnażonych i cynicznych
form swej dyktatury. W pięć
lat później dokonany został fa
szystowski przewrót piłsud-
czyzny pod pretekstem walki
z „sejmowładztwem", jako
skutkiem konstytucji - marco
wej, którą pifeudczyzna zamie
niła na ja.wną Już dyktaturę
burżuazji, formułując następ
nie jej zasady prawne w kon
stytucji faszystowskiej z roku
1935.

Masy ludowe, które two
rzyły swą pracą byt i bogac
twa ojczystego kraju, nie mia
ły nigdy w dziejach narodu
możności stanowienia o pra
wach i warunkach życia społe
cznego. Mogło się to stać do
piero po zdobyciu władzy
przez masy pracujące, czemu

dał wyraz wiekopomny Mani
fest Polskiego Komitetu Wy
zwolenia Narodowego z 22 lip
ca 1944 roku.

Fakt czynnego i twórczego
udziału wielomilionowych mas

narodu polskiego w dyskusji
nad projektem Konstytucji
Polskiej Rzeczypospolitej Lu
dowej posiada doniosłe histo
ryczne znaczenie. Nowa nasza

Konstytucja ze względu na

swą przełomową treść, jak
również powszechne Jej omó
wienie w teku dyskusji ogól
nonarodowej staje się pierwszą
w dziejach narodu konstytucją
polskiego ludu pracującego ja
ko właściwego i rzeczywistego
dziś gospodarza kraju, rządzą
cego się własnymi prawami.

.Może .nasunąć się pytanie,
dlaczego projekt Konstytucji
Polskiej Rzeczypospolitej Lu
dowej w obecnej jego formie
1 treści staje się przedmiotem
obrad Sejmu Ustawodawczego
dopiero w końcowym a nie w

początkowym okresie kaden
cji, to znaczy dopiero w 1952
roku, a nie przed pięciu laty.

Ma to swoje głębokie uza
sadnienie.

Konstytucja powinna być
podsumowaniem, bilansem, u-

wieńczeniem dokonanych już
przemian społecznych, polity
cznych i gospodarczych, które

stanowią -podstawę ustrojową
stosunków społecznych w pań
stwie. Od chwili wyzwolenia
Polski z najazdu hitlerowskie
go przez zwycięską Armię Ra
dziecką dokonywały się w na
szym kraju głębokie przeobra
żenia, które miały charakter
rewolucyjny 1 przełomowy. W
roku 1947 Polska miała już
za sobą szereg takich przeo
brażeń, jak przede wszystkim
reforma rolna — likwidacja
obśzamictwa i resztek feuda-
lizmu a następnie unarodowie
nie. .przemysłu — likwidacja ■
wielkich kapitalistów, bankie
rów itp. Tym niemniej proce
sy najgłębszych przemian spo
łecznych i gospodarczych znaj
dowały się w tym okresie je
szcze w stadium początkowym.
W ciągu tego okresu polski
lud pracujący toczył ostre wal
ki klasowe, których celem by
le utrwalenie władzy ludowej,
rugowanie 1 likwidacja warstw

pasożytniczych i przebudowa
ustroju społecznego na grun
cie uspołecznienia podstawo
wych środków produkcji. W
trakcie tych walk władza lu
dowa tworzyła odpowiednie

(Dokończenie na sir. 3)

ŚWIĘTO
MŁODZIEŻY POLSKIEJ

W niedzielę w Warszawie oraz we wszystkich mia
stach wojewódzkich i powiatowych odbywa się wielki
Zlot Młodych Przodowników Budowniczych Polski Lu
dowej. Talo jak stal nabywa twardości i wytrzymałości
wśród wielu prób ognia, tak 1 olbrzymie rzesze najlepszej
młodzieży, przybywającej na Zlot, przeszły przez trud
walki, przez próby charakteru, wiedzy, umiejętności wiel
kiego ogólnopolskiego ruchu współzawodnictwa przedzło
towego.

W głębiach górnośląskich i dolnośląskich kopalni, w

walce o więcej ton węgla, zdobywali młodzi górnicy ty
tuł delegata na Zlot. Wśród łun pieców hutniczych, przy
szybkościowych wytopach, młodzi hutnicy zdobywali o-

st-rogl rycerza pracy, a zarazem tytuł delegata na Zlot;
w salach szkół, na uniwersytetach zdobywano ten dumny
tytuł w toku pracy o polepszenie wyników egzaminów, o

podniesienie poziomu naukowego, o podniesienie dyscy
pliny nauki.

Ważnym frontem walki była, jest i będzie wieś, gdzie
młodzieży chłopskiej przypada wielka rola w dziedzinie
umacniania sojuszu robotniczo-chłopskiego. I ci, młodzi,,
którzy dają wzór bojowej postawy, świadomości politycz
nej 1 ambicji w PGR-ach i POM-ach; i ci, którzy czynnie
współdziałają w ważnym dziele przebudowy indywidual
nej gospodarki chłopskiej w wielką uspołecznioną gospo
darkę zespołową; i ci, którzy pracą swoją wykazują ile
możliwości istnieje w dziedzinie wzrostu wydajności pro
dukcji rolniczej; wszyscy oni, młodzi bojownicy walczący
przeciw wyzyskowi bogaczy i spekulantów wiejskich, ku
łaków, demaskujący tych, którzy uchylają się od wypeł
nienia obowiązków wobec państwa, dobrze zasłużyli się
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej.

W wielkim Zlocie w Warszawie, w miastach wojewódz
kich i powiatowych, we wspólnym szeregu ze swymi ko
legami z rusztowań wielkich budów Planu 6-letaiego, ze

wsi, z uczelni staną nasi najlepsi żołnierze, przodownicy
wyszkolenia. Oni to stoją na straży niewzruszalnej, osta
tecznie ustalonej granicy na Odrze i Nysie; oni to czuwa
ją, by naród nasz mógł spokojnie pracować, rozwijać go
spodarkę i kulturę.

Miliony młodzieży miast i wsi, które z pieśnią przecią
gną przez ulice Warszawy oraz wszystkich miast woje
wódzkich i powiatowych, to nasze największe bogactwo,
nasz skarb największy. Młodzież robotnicza wykazała, że
umie opanowywać najnowsze, przodujące radzieckie me
tody organizacji pracy, że umie walczyć o oszczędność
w produkcji, o” wzmożenie wydajności pracy, przeciwko
marnotrawstwu.

Zdała ona przed narodem polskim egzamin z przedmio
tu najtrudniejszego i najważniejszego — z nowego sto
sunku do pracy. Wartość materialna tego, co przyniósł
czyn przedzlótowy wynosi setki milionów złotych. Ale
nie można przeliczyć na złote wyzwolonego żywiołu ener
gii, zaioału i ofiarności. Młodzież polska, która masowo

uczestniczyła w przygotowaniach przędzlotowych i
ZMP-owska i nie zorganizowana, udowodniła czynem swój
patriotyzm, swoją wielką miłość do Polski Ludowej.

A czyż jest coś cenniejszego, niż patriotyzm młodzieży?
Przecież ci młodzi, których radość 1 dumę widzimy w

.manifestacjach zlotowych, to przyszli kierownicy przemy
słu, przyszli działacze polityczni, przyszli przodujący nau
kowcy i artyści, przecież to nasza zmiana, I oni to wy
kazali, że rozumieją, iż ich głównym zadaniem jest świa
domie walczyć w szeregach Frontu Narodowego o pokój
1 socjalizm poprzez realizację Planu 6-letniego. Dziś wro
gowie Polski Ludowej, patrząc na niezliczone rzesze mło
dych, manifestujące oddanie sprawie pokoju i socjalizmu,
gryzą z wściekłości palce. Młodzież polska idzie po linii

wytyczonej przez partię naszą ku szczytnym celom przez
nią narodowi naszemu wytkniętymi, ku socjalizmowi, ku
Polsce siły, piękna, sprawiedliwości, rozkwitu, bogactwa
I kultury. Młodzież polska walczy przeciwko imperializmo
wi i i-ego agentom wewnątrz naszego kraju. Niech się wro
gowie bacznie przypatrzą Z lotowi! Ujrzą w nim jak w

zwierciadle swą nicość, swoje odosobnienie w narodzie,
Ujrzą na Ziocie olbrzymie rzesze młodzieży zętempow-

sk’ej i niezorganizowanej. Jedność młodzieży polskiej w

służbie socjalizmu jest faktem niezaprzeczalnym. Na Zło
cie większość uczestników — to młodzież niezorganizo-
wan-a. W dniach czynu przed zlotowego w potężny nurt

walki o przyspieszenie budownictwa socjalizmu na. ws:

i w mieście włączył się niejeden młody Polak, który do
tąd stał na uboczu, był obserwatorem’, a nie wepólbojow-
nikiem. I to stanowi jedno z najcenniejszych 'osiągnięć
Zlotu. ,, ,

Młodzież polska ma dzisiaj prawo I tytuł do dumy i ra
dości. Żyje i pracuje we wspaniałych czasach, swoją pra
cę i umiejętności oddaje sprawie przeobrażenia Polski w

„kraj wysoko uprzemysłowiony, kraj żelaza, beto
nu i stali, kraj maszyn i elektryczności, kraj wy
sokiej techniki zarówno w przemyśle jak i w rol
nictwie, kraj korzystający w polni ze swych ukry
tych dotąd i słabo wykorzystanych, ale bezspor
nie wielkich bogactw naturalnych, kraj jednolity
gospodarczo i kulturalnie, kraj wielkiej metalurgii
i wielkiej chemii, kraj żeglugi morskiej i portów
światowych, kraj wysokich urodzajów i wysokiej
kultury" (Bierut).

Wielkie zadania nakładają wielkie obowiązki. Zlot jest
otwarciem nowego etapu pracy i walki. To, co osiągnięto
w toku współzawodnictwa przedzlotowego, musi być u-

trwalone 1 wielokroć pomnożone.
Tego wymaga chwila dziejowa, tego wymagają dni na

szej walki przeciwko spiekowi amerykańsko-hitlerowsk le
niu, dni wałki o budowę socjalizmu w Polsce, wszędzie —

w mieście i na' wel. Zwycięstwo nasze w tej walce jest ,

pewne, gdyż coraz żywiej biją młode, czułe i gorące,
miłujące Ojczyznę — serca.

„Dużego rozmachu — mówił towarzysz Bierut
na VII Plenum KC PZPR — nabiera popularyza
cja nowych metod pracy, nowych form współza
wodnictwa, a także ruch racjonalizatorski wśród

młodzieży pracującej — zorganizowanej w Związ
ku Młodzieży Polskiej i niezrzeszonej. W atmo
sferze wielkiego entuzjazmu rozwija się współza
wodnictwo naszej młodzieży w związku z przygo
towaniami do Zlotu lipcowego. Związek Młodzie
ży Polskiej — najbliższy i najdzielniejszy pomoc
nik partii — rozwinął w tej akcji olbrzymią ini
cjatywę. uaktywniając wokół haseł Zlotu milio
nowe szeregi młodzieży pracującej i uczącej się,
zrzeszonej i niezrzeszonej".

Zlot Młodych Przodowników — Budowniczych Polski

Ludowej odbywa się w dniach poprzedzających ósme
święto Wyzwolenia. Jakże olbrzymie przemiany gospodar
cze, społeczne i polityczne dokonały się w ciągu tych
ośmiu lat. Utrwalamy je obecnie w naszej nowej Kon
stytucji — Wielkiej Karcie Wolności narodu, przekształ
cającego się w nowy naród socjalistyczny. Nowa Konsty
tucja,, dumny bilans dorobku całego narodu, ale i zara
zem wskazanie na przyszłość, znajdzie współwykonawcę
w naszej młodzieży. Ona to stanowi nową kadrę we wszy
stkich dziedzinach życia. Jej przypada w głównej mie

rze obowiązek obrony naszej suwerenności na lądzie, mo
rzu i w powletrni.

Dziś, kiedy młodzież w dniu swego święta dokonuje
przeglądu 1 dorobku swej pracy, trzeba, by jasno uświa
cioniił sobie każdy młody budowniczy Polski Ludowej, że

to, czego dokonano w dniach czynu przedzlotowego, win
no być fundamentem dalszych osiągnięć, dalszych zwy
cięstw.

Niechże Zlot będzie punktem kontrolnym długiego
i trudnego marszu naszej młodzieży, wspólwelczącej coraz

śmielej, coraz energiczniej o to, co najdroższe naszemu

narodowi: o pokój, o umocnienie naszej suwerenności,
o socjalizm.

I
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Projeld Konstytucji
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej

Młodzi

przodownicy
przybyli

do Warszawy

Wicepremier Zawadzki
dokonał

otwarcia
na obradach 107 posiedzenia
Sejmu Ustawodawczego R. P.

WARSZAWA
W dniu 18 bm. na 107 posiedzeniu Sejmu Ustawo

dawczego Prezydent R. P., przewodniczący Komisji
Konstytucyjnej — Bolesław Bierni wygłosi! referat

pt. „Projekt Konstytucji Polskiej Rzeczypospolitej Lu
dowej". Obradom przewodniczył marszałek Sejmu
Władysław Kowalski. Na posiedzeniu obecny był rząd
z premierem Józefem Cyrankiewiczem na czele. Obec
ni byli również członkowie Komisji Konstytucyjnej.
V/ loży dyplomatycznej zajęli miejsca członkowie kor

pusu dypiomalycznego. l.oża prasowa i galeria dla

publiczności wypełnione były po brzegi.
Punktualnie o godz. 17 rm

sslę obrad wchodzi Prezydent
RP, przewodniczący Komisji
Konstytucyjnej Bolesław Bie
rut, w towarzystwie premiera
Józefa Cyrankiewicza i wice
marszałków Sejmu: Wacława

Barcikc-wskiego, Romana Zam
browskiego i Stanisława Szwa!

bego. Wszyscy wśtają i urzą
dzają Prezydentowi długotrwa
łą serdeczną owację.

Posiedzenie otwiera łnarsza-
- lek Sejmu Władysław Kowal

ski, witając przybyłego Pre
zydenta następującymi sło
wami:

„Witam serdecznie przyby
łego na. dzisiejsze obrady Sej
mu Prezydenta Rzeczypospo
litej, przewodniczącego Ko
misji Konstytucyjnej obywate
la Bolesława Bieruta".

Po tych słowach zrywa się
znów długotrwała, spontanicz
na owacja.

Piętro Nenni

u Józefa Stalina

MOSKWA

Dnia 17 lipca Józef
Stalin odbył rozmowę z

wiceprzewodniczącym
Światowej Rady Pokoju,
Piętro Nenni.

Z OSTATNIEJ

Andre Slil
na wolności!

PARYŻ
Lud francuski odniósł no

we, wielkie zwycięstwo. W
dniu wczorajszym został zwol
niony z więzienia redaktor
naczelny dziennika ,,1‘Huma-
nite" A-ndrc Stil.

Po stwierdzeniu, że projm-.i
Konstytucji po uwzględnieniu
poprawek Komisji Konstytu
cyjnej został posłom dorv tro
ny, marszałek Kowalski prosi
Prezydenta R. P., przewodni
czącego Komisji Konstytucyj
nej Bolesława Bieruta o za
branie głosu dla wygłoszeni.:
referatu pt. „Projekt Konsty
tucji 'Po-lskiej Rzeczypospolitej
Ludowej",

Izba wysłuchała przemówić
nia w głębokim skupieniu i
z uwagą. Posłowie wielokrotnie
oklaskiwali gorąco poszczegól
ne fragmenty przemówienia
Po zakończeniu referatu Izba

stojąc długo manifestowała

burzliwymi oklaskami na cześć

Konstytucji Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej j jej twór
cy.

Po referacie Prezydenta R.

P. Bolesława Bieruta posiedze
nie Sejmu Ustawodawczego
zostało odroczone do dnia na
stępnego, tj. 19 lipca br. dc

godz. 9.

POSIEDZENIE SEJMOWEJ
KOMISJI PRAWNICZEJ

I REGULAMINOWEJ
WARSZAWA

W dniu 18 bm. odbyło się
posiedzenie sejmowej komisji
prawniczej i regulaminowej.
Sprawozdanie o projekcie U-

stawy Konstytucyjnej — prze
pisy wprowadzające Konstytu
cję Polskiej Rzeczypospolitej
Ludowej — złożonym ze współ
nej inicjatywy ustawodawczej
Rady Państwa i rządu złożył
wicemarszałek W. Barcikow-
ski. Projekt ustawy reguluje
szereg zagadnień w okresie

przejściowym od wejścia w

życie Konstytucji Polskiej
Rzeczypospolitej Ludowej dc
chwili wyboru nowego Sejmu.

W dyskusji nad projektem
ustawy zabierali głos pos. pos.
Frankowski i Bocheński (Kat.-
Spoi.), Dąb i Rapaczyński
(PZPR) oraz Kiernlk (ZSL).
Wyjaśnień udzielali minister
sprawiedliwości H. Świątkow
ski oraz prof. Rozmaryn.

Komisja postanowiła wystą
pić do Sejmu o uchwalenie
projektu ustawy w brzmieniu
przedłożenia rządowego.

VJ dniu 17 fipea br. przybyły do Warszawy pierw
sze delegacje wojewódzśtie na Zlot Młodych Przo-

downików-Budowniczysh Polski Ludowej. Ma zdję
ciu: harcerze z województwa szczecińskiego auto

busami opuszczają Dworzec Główny.
CAF —- fot. Baranowski

o

Poważny cios w zdradziecką politykę
prawicowego kierownictwa

socjaldemokracji
zachodnio — niemieckiej

BERLIN
Jak donosi' agencja ADN, w Mannheimie odbył się

zjazd „Grupy akcji socjalistycznej" — organizacji socjal
demokratycznej Niemiec zachodnich, zrzeszającej dzia
łaczy czołowych organizacji rejonowych i krajowych z

całych Niemiec zachodnich.

Zjazd uchwalił składający się z 12 punktów program,
który zostanie przedstawiony we' wrześniu br. na zjeź-
dzie Socjaldemokratycznej _

Dortmundzie.

Program domaga się podję
cia zdecydowanej waiKi prze
ciwko układom wojennym,
podpisanym przez Adenauera
oraz pozaparlamentarnej akcji
w postaci wieców, demonstra
cji, strajków i plebiscytu ludo
wego dla zaprotestowania prze
ciwko wojennej polityce rządu
w Bonn. Partia Socjaldemokra
tyczną Niemiec zachodnich —

głosi program — powinna do
łożyć starań, by doprowadzić
do rokowań między czterema
wielkimi mocarstwami. Powin
na zaprzestać kąmpanil o

Partii Niemiec zachodnich w

my rolnej i wprowadzenia go
spodarki planowej. W ostat
nim punkcie program wysuwa
konieczność reformy systemu
podatkowego i szkolnictwa.

Eisenhower

Izy naród

francuski

1SJII-3JIII.19S2K

- ■ (Wmęąsto
Dziś otwarcie Igrzysk Olimpijskich

Dziś, w sobotę o godz. 10
odbędzie się w Helsinkach o-

ficjalne otwarcie XV Olimpia
dy. Pierwszą konkurencją, w

której startują Polacy jest
gimnastyka. Wieczorem odbę
dzie się spotkanie piłkarskie:
Finlandia—Dania.

W niedzielę, drugiego dnia
Igrzysk odbędą się następują
ce konkurencje: zapasy, wolno
amerykanka, gimnastyka —

ćwiczenia obowiązkowe, wio
ślarstwo — przedbiegi,
atletyka — skok wzwyż
i dysk kobiet (elim.).
tlng — kąt. większych
jolki olimpijskie. Lekkoatle
tyka: 100 m przedbiegi, skok
wzwyż finał. 400 ra ppł
(przedb.), 800 m (przedb.),
dysk kobiet 'finał), 10.000 m

(finał), 100 m — międzybiegi,
400 m ppł. — międzybiegi. —

. Gimnastyka — ćwiczenie obo
wiązkowe, wioślarstwo — przed
biegi, hokej na trawie (2 pół
finały). zapasy — wol-noame-
rykanka oraz o godz. 19 trzy
spotkania piłkarskie: ZSRR—
Jugosławia, Luksemburg--Bra
zylia. i Egipt —Niemcy zach.

HOKEJ NA TRAWIE
W piątek 18 bm. w ćwierć

finałowym meczu Holandia
wyeliminowała Niemcy zacho
dnie. wygrywając spotkanie
1:0 (1:0), a Pakistan pokonał
Francję 6:0 (1:0).

KOSZYKÓWKA
W piątek odbyły się trzy

dodatkowe spotkania w koszy
kówce. decydujące o wejściu
do pul! finałowej. Na podsta
wie dzisiejszych wyników me
czów do puli finałowej, za
kwalifikowały się z grupy 1
— Kuba, z grupy 2 — Węgry
lz grupy 3 — Egipt.

Wyniki spotkań: Kuba—Bel
gia 71:63 (42:34), Węgry-
Grecja 47:44 (31:23), Egipt-

lckko-
(elim.)
Jach-
łodzi,

Włochy 66:62 (27:25). W puli
finałowej grać będą: Bułgaria,

, Kanada, Filipiny, Kuba, lVę-
'gry, Egipt. USA, Francja, Me
ksyk, Urugwaj, Chile, Brazy
lia, ZSRR, Argentyna, Cze
chosłowacja i Finlandia.

*

Radziecki, trener Stąpanow
oglądał trening bokserów
USA. Jego zdaniem reprezen
tanci USA są bardzo szybcy,
biją mocno, jednak walczą nie
czysto i chaotycznie. Najlep
szym ich zawodnikiem 1 kandy
datem do medalu jest olbrzym
Saunders (2 metry wzrostu 1
106 kg wagi).

Trener drużyny radzieckiej
Stepanow zaprosił pięściarzy
USA na trening bokserów
ZSRR na dzień 22 bm.
Otaniemi.

w

Z KIM WALCZĄ
NASI SZERMIERZE?

Ustalono następujący
dział grupy w szermierce —

każdej grupy w poszczegól
nych broniach do dalszych
rozgrywek kwalifikują się po
dwa zespoły;

SZPADA
I grupa: Szwecja, Argenty

na, Polska, Anglia.
Polacy wylosowali trudnych

przeciwników. Szwecja jest wi
cemletrzeni świata, zaś Argen
tyna — mistrzem panamery
kańskich Igrzysk. Pierwszy
mecz rozegrają nasi szpadziści
z Anglią.

II grupa: ZSRR, USA. Wio
chy.

III grupa: Węgry. Szwajca
ria, Brazylia.

IV grupa. Dania, Belgia
Portugalia, Wenezuela.

V grupa; Luksemburg, Fin
landia, Australia.

VI grupa; Francja, Egipt
Norwegia.

po-
z-

SZABLA
I grupa: Francja, Polska,

Rumunia. Pierwszy mecz ro
zegrają Polacy z Rumunią.

II grupa: Włochy, Austria,
Wenezuela.

III grupa: Egipt, Dania, Au
stralia.

IV grupa: ZSRR, Niemcy
zachodnie. Belgia.

V grupa: Węgry, Argenty
na, Saara, Portugalia.

VI grupa: USA,
Szwajcaria.

Anglia,

FLORET

Polacy startują w

rencji indywidualnej.
konku-

Drużynowo:
I grupa: Belgia, Węgry,

Saara.
II grupa: Egipt, Argentyna,

ZSRR.
III grupa: Włochy, Anglia,

Wenezuela.
IV grupa: Francja. Szwecja.

Australia.
V grupa: USA. Niemcy za

chodnic, Rumunia.

SPÓŹNIONE ZGŁOSZENIA

Czterej zapaśnicy tureccy,
mistrzowie olimpijscy z Lon
dynu: Akar, Bilge, Atik 1 Do '

gu nie zosta-li dopuszczeni do !
Igrzysk w Helsinkach z powo
du spóźnionego zgłoszenia.

DECYDUJE CZAS
A NIE MIEJSCE

Losowanie turnieju * piłki
wodnej dało następujące ze
stawienia: Włochy (mistrz o-

limpijski) — Indie, Węgry (wi
cemistrz) — Meksyk, Anglia —

Austria, Szwecja — USA, Ho
landia — ZSRR.

W eliminacjach pływackich
lo następnej rundy kwalifiku
ą się zawodnicy na podstawie
i.ajlepszych czasów, a nie we i
Jług miejsc uzyskanych w po i
szczególnych prze.dbiegach. 1

szczerstw przeciwko wschodo
wi i zatroszczyć się o to, by
reżim okupacyjny zastąpiony
został sprawiedliwym trakta
tem pokojowym. Partia powin
na rozpowszechniać materiały
propagandowe przeciwko Ade-
nauerowi, przeciwko neo-fa.
sżyzmowi i mllitarysłycznęmu
„układowi ogólnemu".

Program domaga się rów
nież bojowej akcji jedności ze

wszystkimi przeciwnikami we
wnętrznej i zagranicznej poli
tyki Adenauera, przede wszyst
kim zaś z komunistami. Wypo
wiada on również walkę pla
nowi Schumana 1 „zielonemu
planowi" (planowi utworzenia
ogólnoeuropejskiego rynku roi
■negb).

Autorzy programu żądają
odrzucenia przygotowanej
przez Adena uera ordynacji
wyborczej, upośledzającej par
tie robotnicze. Domagają się
zakazu działalności wszystkich
faszystowskich 1 profaszystow.
skich organizacji, występują
kategorycznie przeciwko pla
nom zdelegalizowania Partii
Komunistycznej i żądają na
cjonalizacji podstawowych ga
łęzi przemysłu, banków i to
warzystw ubezpieczeniowych
Program żąda również refor-

NOWY JORK
Jak donosi prasa amerykań

ska, generał Eisenhower pod
czas trwania konwencji partii
republikańskiej w Chicago
przyjął delegację etanu Ne-
braska. W rozmowie z dele
gacją, Eisenhower poruszył
m. In. problem stosunków we

Francji. Oświadczył on, że

„Francja, zeszła na manowce"
oraz, że „moralne zasady
Francuzów rozpadają się".

W związku z powyższą wy
powiedzią dziennik „New
York Times" pisze: W ciągu
tygodnia przedstawiciele kra
tery wyborczej. Eisenhowera
w Chicago byli w bardzo kło
potliwej sytuacji z powodu
oddźwięków, jakie wywołało
oświadczen i e Eisenhowera
pod adresem Francuzów.

Obecnie Eisenhower otrzy
muje wiele listów 1 depesz z

protestami przeciwko jego
n ieodpowie dzialnem u oświad-
czeńiu.

harcerskiego
miasteczka

zl«»t<>wegb
WARSZAWA

W harcerskim miasteczku
zlotowym w międzyszkolnym
parku Agrykola, do którego już
wczoraj przybyli najmłodsi de
legaci na Zlot Młodych Przo
downików — Budowniczych
Polski Ludowej, rozbrzmię wa-

ją trąbki porannego apelu. —

Z zielonych namiotów wysypu
ją się harcerze i harcerki. —

Sprawnie ustawiają się w bar
wny czworobok na olbrzymim
placu.

Zagrały fanfary. Na rados
ną uroczystość otwarcia harcer
skiego miasteczka przybywają'
wicepremier Aleksander Za
wadzki. sekretarz KC PZPR —

Franciszek Mazur, minister
spraw zagranicznych —- Stani
sław Skrzeszewski, minister o-

światy — Witold Jarosiński,
r -zewcdniczący ZG ZMP —

Władysław Matwin, sekreta
rze ZG ZMP Wieczorek i Jan-
czak oraz przedstawiciele Woj
ska Polskiego generałowie
brygady Samet i Turski. —

Przedstawiciele drużyn skła
dają raport komendantce „mia
steczka" — Janinie Balcerzak.
Pierwszy podchodzi mały Ko
reańczyk Li.Wan. „Melduję —

mówi Li — że gotowi jesteś
my do apelu". Podobne mel
dunki składają drużynowi
wszystkich województw. Z ko
lei komendantka miasteczka
składa raport wicepremierowi
Zawadzkiemu.

Wicepremier Zawadzki w

imieniu rządu dokonuje o.

twarcla harcerskiego miastecz
ka zlotowego i wita serdecz
nie jego mieszkańców. —

Okrzyk „Czuwaj" wzniesiony
przez wicepremiera Zawadz
kiego podchwytują wszyscy
harcerze.

Przy dźwiękach fanfar i
werbli do głównego masztu na

placu zbliża się poczet sztan
darowy. Wśród ciszy, zastępo
wy z Warszawy — Marian Kor
das wciąga na maszt biało-
czerwoną’ flagę. Potężnie roz
brzmiewa hymn Światowej Fe
deracji Młodzieży Demokraty
cznej. Uroczystość otwarcia
miasteczka zakończona.

Gdy przebrzmiały dźwięki
hymnu SFMD i ogłoszono za
kończenie uroczystości, pod
biegają do wicepremiera Za
wadzkiego i gości delegaci ze

wszystkich województw, zapra
szając do swoich przytulnych
mieszkań.

Mały delegat na Zlot z Po
lonii francuskiej — Janek Pier.
ściński prowadzi do swego na
miotu ministra Skrzeszewskie
go, któremu opowiada o swej
podróży. „Cieszę się bardzo,
że jestem w mojej kochanej
ojczyźnie. Policja francuska
nie chciała nas puścić do Pol
ski, trzymając nas na statku.
Tutaj w’kraj u jest nam bardzo
dobrze i jesteśmy szczęśliwi,
bo wielu z nas widzi swoją oj
czyznę po raz pierwszy".

Goście opuszczają miastecz
ko. HarcgrkiJ harcerze powie
wają chusteczkami zlotowymi,
przesyłają serdeczne pozdro
wienia.

ŚWIĘTO
lotnictwa radzieckiego

W dniu 20 lipca naród radziecki obchodzi Święto Floty
Powietrznej ZSRR. Dzień ten jest dla tysięcy lotników

radzieckich, dla mechaników, konstruktorów, inżynierów i ro
botników przemysłu lotniczego dniem radości i dumy z osią
gniętych zwycięstw, dla milionów obywateli jest dniem wy
rażenia serdecznej więzi łączącej naród z siłami lotniczymi
ZSRR.

Od pierwszej chwili istnienia władzy radzieckiej, państwo
otaczało szczególną opieką lotnictwo. Naród radziecki pod
kierownictwem partii bolszewickiej ujął w swe ręce budow
nictwo floty powietrznej oraz energicznie zajął się wycho
waniem kadr lotniczych. Już w okresie interwencji imperia
listów przeciw młodemu państwu radzieckiemu wojska lot
nicze bohatersko zdały egzamin wobec swej ojczyzny gro-

miąć wraz z wojskami lądowymi — wroga.
Okres międzywojenny to okres wspaniałego rozkwitu

przemysłu lotniczego, okres stałego wzrostu potęgi powietrz
nej ZSRR. Genialna myśl wielkich rosyjskich uczonych Mo-
żajskiego, Żukowskiego, Ciołkowskiego i innych, została
w Związku Radzieckim rozwinięta przyczyniając się do co
raz większego ujarzmienia żywiołu powietrznego. Przeloty
dokonywane przez lotników radzieckich do bieguna północ
nego i przez biegun północny do Ameryki, loty na Daleki
Wschód, do niezbadanych zakątków ziemi, lot do stratosfery,
wspaniałe rekordowe loty szybowców', wyczyny spadochro
niarzy — oto karty chwały lotnictwa radzieckiego przedwo
jennego okresu pokojowego budownictwa ZSRR.

W okresie Wielkiej Wojny Narodowej flota powietrzna
ZSRR odegrała wielką rolę w rozgromieniu faszyzmu hitle
rowskiego i japońskiego. Pod kierownictwem partii bolsze
wickiej, pod osobistym dowództwem towarzysza Stalina siły
powietrzne ZSRR w“ codziennej walce, w zmaganiach z wro
giem torowały drogę zwycięstwu. Lotnicy radzieccy nazwani
przez naród sokołami stalinowskimi dokonywali cudów bo
haterstwa, nie szczędzili sił i ofiar dla ojczyzny.

„W walkach o wolność i niepodległość naszej Ojczyzny —

powiedział towarzysz Stalin — lotnicy radzieccy dali liczne
przykłady bezgranicznego kartu, męstwa i prawdziwego he
roizmu. Zapisali oni wiele wspaniałych kart w dziejach
Wielkiej Wojny Narodowej."

O wspaniałych sukcesach lotników radzieckich zadecydo
wała również ofiarna praca konstruktorów i robotników na

zapleczu, którzy na wezwanie stalinowskie „wszystko dla
frontu, wszvstko dla zwycięstwa" odpowiedzieli zwiększe
niem produkcji samolotów bojowych, podniesieniem ich ja
kości i stałym doskonaleniem produkowanych typów. W cią
gu ostatnich trzech lat wojny radziecki przemysł lotniczy
dostarczał na front rocznie 40.000 samolotów. Pod koniec
wojny radzieckie lotnictwo bojowe wzrosło pięciokrotnie W
porównaniu z początkowym okresem wojny. „R7 toku woj
ny entuzjazm pracy robotników, robotnic, inżynierów i prar
cowników umysłowych, wynalazczość -i utalentowanie ra
dzieckich konstruktorów lotniczych umożliwiły uzbrojenie na
szego lotnictwa w wiele tysięcy doskonałych samolotów bojo
wych, które na skrzydłach swych niosły śmierć . wrogowi
i nieśmiertelną sławę naszemu wielkiemu narodowi radziec
kiemu" — tymi słowami towarzysz Stalin ocenił zasługi
pracowników przemysłu lotniczego.

Po zwycięskim zakończeniu wojny lotnicy radzieccy od
dali wszystkie swe umiejętności, cały swój talent służbie
pokojowego budownictwa. Pomagają oni przy budowie wiel
kich obiektów komunizmu, dowożąc w szybkim tempie sprzęt,
i urządzenia, skutecznie prowadzą walkę ze szkodnikami pól
i lasów, walkę z malarią i innymi chorobami. Samoloty ra
dzieckie wykorzystywane są do użyźniania pól, do sadzenia
leśnych pasów ochronnych na olbrzymich połaciach kraju.
Coraz poważniejszą rolę odgrywają one w transporcie towa-

rowyni i pasażerskim, dzięki nim radziecka służba zdrowia
może nieść szybką pomoc ludziom nawet w najbardziej od
ludnym zakatku kraju. Samolot przewożący pocztę, książki
i filmy do dalekich tajg-syberyjskich, do pustynnych obsza
rów Azji jest ważnym czynnikiem podnoszenia poziomu kul
turalnego narodu. .

Radziecki przemysł lotniczy pod opieką państwa nieustan
nie kroczy naprzód drogą postępu technicznego, drogą przy
swajania sobie wszystkiego, co nowe i przodujące. Swia-
dectwem tego są radzieckie samoloty odrzutowe, najlepsze
tego typu samoloty świata.

Z roku na rok rośnie obronna potęga radzieckiej floty po
wietrznej. Obecnie, w okresie, gdy imperialiści ze wszyst
kich sił' starają się rozpętać pożogę wojenną, radzieckie
lotnictwo czujnie stoi na straży pokojowej, twórczej pracy
narodu. Radzieccy lotnicy nieustannie doskonalą się w sztuce

bojowej, nieustannie podnoszą swą świadomość polityczną,
by w razie próby zamachu imperializmu na państwo radziec
kie dać godna odprawę agresorom.

Naród radziecki dumny jest ze swych sokołow stalinow
skich, wie on dobrze, że nie zawiodą zaufania i z honorem
wykonają zadania stawiane im przez wielkiego wodza i na
uczyciela, towarzysza Stalina.

Naród polski, który zawdzięcza/ Armii Radzieckiej wyzwo- •

lenie z niewoli faszystowskiej, czerpie szeroko ze skarbnicy
doświadczeń lotnictwa radzieckiego, uczy się budować swe

siły powietrzne i wychować kadry letnicze opierając się na

doświadczeniach naszych przyjaciół. W dniu święta radziec
kich sił powietrznych przesyłamy wyrazy najserdeczniej
szych uczuć narodowi radzieckiemu i jego stalinowskim so
kołom, którzy nieugięcie strzegą bezpieczeństwa swej oj
czyzny, pokoju i wolności ludów. L. M.

Starannie ubrać plony, wykonać podorywkl
zasiać poplony, szybko omłóclć zooże

i wypełnić obowiązek dostawy
Przemówienie radiowe ministra rolnictwa DĄB-KOCIOŁA

Poważne

osiągnięcia
gospodarki
węgierskiej

BUDAPESZT
Prasa węgierska opubliko

wała komunikat centralnego
urzędu statystycznego o wyni
kach wykonania planu gospo
darczego w II kwartale 1952
roku.

Plan produkcji przemysło
wej wykonany został w 101,7
proc. W porównaniu z II
kwartałem roku ubiegłego
produkcja przemysłu węgier
skiego wzrosła o 23,5 proc.
W pierwszym półroczu prze
mysł węgierski zwiększył pro
dukcję o 26,8 proc, w porów
naniu z

' I półroczem roku u

biegłego.
I Poważne sukcesy esiągntę-
I to również w dziedzinie rolni-
i ctwa. Umocnił się socjalisty-
; czny sektor w rolnictwie. Po

wierzchni^ uprawna państwo,
wych gospodarstw rolnych
wzrosła w porównaniu z od
powiednim okresem roku u-

bi-egłego o 41,4 proc. Liczba
traktorów i ciągników w pań;
stwowych gospodarstwach roi
riych wzro la o 41,3 proć. W
■środkach maszynowo - trak
torowych liczba kombajnów
wzrosła w ciągu roku 3,5 ra-

za.

W II kwartale br. znacznie
wzrosły obroty towarowe. Zano
lowano dalszą obniżkę cen. W

i okresie sprawozdawczym po-
| ważnie wzrosło również zatru
i dnienie.

■

■WA-^SZAWA.
W całym kraju rolnicy przystępują do żniw. Od

ich sprawnego przeprowadzenia w dużym stopniu
zależą zbiory zbóż, stanowiące podstawę wyżywienia
ludności i poważny czynnik w rozwoju hodowli. Do
niosłe zadania i obowiązki, jakie stoją w tej akcji
przed rolnikami przypomniał min. Rolnictwa Jan

Dąb-Kocioł w przemówieniu radiowym wygłoszonym
w dniu 17 bm.

„Mimo suszy jesiennej ubie
głego roku i nienajlepszej zi
my — powiedział m. In. mini
ster — tegoroczne zbiory za
powiadają się obficie. Piękne
pszenice, dorodne żyta i jęcz,
mienie, a także owsy rokują
bogaty plon. Sprawił to wysi
łek pracującego chłopstwa,
członków spółdzielni produk
cyjnych i pracowników POM.

Aby całoroczna praca wsi
nie została zmarnowana, trzeba
teraz zebrać zboże w porę, bez

najmniejszych strat. W tym ce
lu należy wykorzystać każdą
pogo-dną chwilę, święta 1 nie
dziele, a jak zajdzie potrzeba
pracować również i nocą, abj
zebrać zboże na czas, aby kraj
miał pod dostatkiem dobrego
zboża na chleb.

Chłopi zazwyczaj lubią po
spieszyć się z koszeniem zboża
i Słusznie robią, Natomias:
często niektórzy zwlekają z ze

stawianiem w sżtygi i kopice
a także tygodniami zwożą do
stert i stodół. Wielkie z tego
nieraz wynikały straty. Trze
ba przy tegorocznych żniwach
bacznie pilnować, aby nie do
puścić do marnotrawstwa zbo
ża.

Aby usprawnić prace żniw
ne należy we wszystkich gro
madach uruchomić. wszelkif
maszyny do żęcia. Niech m?
szyna zastąpi tych spośród lud ■

cc żniwne I omłotowe w spół- młoty należy dokonywać szyb-
dzielniach produkcyjnych i w ko po żniwach, prawie łącznie
gromadach, z którymi POM za- .........

warł umowy o pracę.

ności wiejskiej, którzy odeszli
do pracy w mieście. Trzeba
wiec włączyć do akcji wszyst
kie’ żniwiarki 1 snopowiązałki
znajdujące się w spółdzielczym,
jak i prywatnym posiadaniu.
Należy w pełni wykorzystać
maszyny gminnych ośrodków
maszynowych, żeby nie było
absolutnie żadnych niepotrzeb
nych przestojów. Maszynę z

pola na pole przesuwać, szybko
i sprawnie, bacząc aby jej nie
uszkodzić, aby była zdatna do

użytku na cały okres żniw.

Najwięcej kłopotów ze sprzę
tern zboża mają małorolni chło
pi, których nie stać na utrzy
manie własnego konia. Nie wol
no ich pozostawić na łup ku
laka.

Aktyw gromadzki i Rady Na
rodowe winny organizować po
moc sąsiedzką. Plan pomocy
ąsiedzkiej trzeba omówić na

zebraniu chłopów nie posiada
jących własnych maszyn i ko
ni. “Plan ten w każdej groma
dzie trzeba opracować na cały
okres — na. koszenie, zwózkę,
ppdorywkę siew peptonów.

Poważny obowiązek i odpo
wiedzialność za należyte prze
prowadzenie kampanii żniwno
(młotowej ciąży na Państwo

wych Ośrodkach Maszynowych
Pracownicy POM powinni jak
najbardziej wydajnie pracować
•iby świecić swoim przykładem,
aby organizować sprawnie pra-

ze żniwami.
__ POM-y i GOM.y zobowiąza

no należytym^ przeprowadzę- ne są do terminowego przygo-
niu kampanii żniwno.omtoto-. towania wszelkiego rodzaju mu

wej zadecyduje współzawodni- 1I- —-

ctwo pracy, zespołowe i indy
widualne, jakie dla uczczenia
ósmej rocznicy PKWN, w Czy
nie Lipcowym, podjęły POM-y
i GOM-y. Do współzawodnic
twa o najlepsze przeprowadze
nia żniw stanęły tysiące gro
mad wiejskich oraz dziesiątki
tysięcy chłopów, traktorzystów,
mechaników 1 brygadierów.

W rozumieniu wagi tego za
gadnienia nie powinno być ani
jednej wsi. która by nie sta
nęła do współzawodnictwa w

Czynie Lipcowym dla szybkie,
go przeprowadzenia kampanii
żniwno-omłotowej.

Wraz ze żniwami muszą
być dokonywane podorywki.
Rolnicy winni je przeprowa
dzać bezzwłocznie po zżęciu
zboża i złożeniu do sztyg, czy
kopie, aby zaraz na drugi, trze
ci dzień między sztygami ścier
nisko płytko przeorać. W ten

sposób przygotują sobie ziemię
pod prawidłowe siewy w

gospodarczym 1952/53.
wcześniejsza podorywka,
gleba zatrzymuje więcej
goci, tym lepsza będzie
przydatność pod przyszły siew.

Trzeba nam szerzej i pełniej
niż dotąd rozw’jać siew poplo.
nów, aby w ten sposób zwię
kszyć tak bardzo nam potrzeb
ną bazę paszową. Trzeba też

pamiętać o tym, że wczesny
siew poplonów daje rolnikowi
potrójną korzyść — niszczy
chwasty, użyźnia glebę i do
starcza w okresie jesiennym
zielonej paszy dla bydła lub
materiału na kiszonki.

Bardzo ważną pracą będzie
przeprowadzenie omłotów. O

roku
Im

tym
wil-
jej

■szyn omletowych. Wypożyczo
ne z POM i GOM młocarnie,

i motory, kieraty winny pomóc
w gromadzie wszystkim chło
pom w wymłóceniu zboża. Ani

. jeden agregat omłotowy nie
• może stać bezczynnie.

Obywatele Chłopi — powie
dział dalej min. Dąb-Kocioł —

przypadł Wam w udziale w na
szym Ludowym Państwie za
szczytny obowiązek żywicieli
kraju. Ambicją Waszą winno
być, aby ten obowiązek speł
nić z honorem.

Realizując w całej rozciągło
ści zadania, postawione na VII
Plenum przez Prezydenta Bo
lesława Bieruta, ukochanego
przyjaciela pracującego chłop
stwa — wykażecie swoje przy
wiązanie do Ludowej Ojczyzny.
Wasz głęboki patriotyzm wi
nien się stale wyrażać w na
leżytym wypełnianiu obowiąz
ków względem Państwa, a

szczególnie w terminowym wy
konaniu planu skupu zboża.'

Dobrze wykonane żniwa, sta
rannie zebrane plony zbóż, do
konanie podorywek, siew po-
plonów. szybkie omłoty j od
stawy na planowy skup — to

główne zadanie na dziś w u-

macnianiu spójni między mia
stem i wsią.

Wasz wysiłek, Obywatele
chłopi — powiedział w zakoń
czeniu swego przemówienia
min. Dąb-Kocioł — włożony w

należyte przeprowadzenie kam
panii żniwno-omłotowej przy
niesie Wam samym i krajowi
lx>gate plony, zapewniające

/Wam i Waszym dzieciom do
statek, zapewniające chleb dla
kraju — dla miast i wsi".
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prawa, które w sposób rewo
lucyjny rozwiązywały stojące
na porządku dziennym zagad
nienia. Do tego rodzaju wiel
kich aktów prawnych należy
zaliczyć dekret o refccmie rol
nej z 6 września 1944 reku,
ustawę z dnia 11 września
1944 roku o organizacji i za
kresie działania Rad Narodo
wych, ustawę z 3 stycznia
1946 roku o przejęciu na wła
sność państwa podstawowych
■gałęzi gospodarki narodowej.
W dziedzinie

struktury
pańtowcwych rósł;
ny w zajdzie w

okresie

stytucji
Istotnymi
które na „-------
dum z 30 czerwca 1946 rewu

c-drz-uciły burżuazyjny 2-izbo-

wy gestem parlamentarny i u-

etaliły nową strukturę' tych
władz, ujętą w tak zwanej
„Małej konstytucji" z 19 lu
tego 194.7 roku. Decydujący-
mf o charakterze i tempie roz
woju ekonomik! kraju, o jego
uprzemysłowieniu były nastę
pujące ustawy: o trzyletnim
planie odbudowy gospodar
cze’, który obejmował okres

■lat 1947—1949, a wykonany
został na- dwa miesiące przed
:terminem i ustawy o 6-letnim
rPlanie przebudowy gospodar
czej kraju na podstawie no
wej techniki, który nazywamy
planem budowy podstaw so
cjalizmu w Polsce i realizuje
my wyprzedzając na ogół po
ważnie z roku na rok _w pro
cesie wykonania nakreślone w

nim zadania.

Obecny projekt Konstytucji
opiera się więc na zdobyczach
1 osiągnięciach gospodarczych,
politycznych i społecznych ju
du pracującego w ciągu minio
nych 8 lat od chwili powstania
•Polskiego Komitetu Wyzwole
nia Narodowego. Bardzo istot
ną cechą Konstytucji jest jej
trwała 1 rzeczywista treść spo
łeczna. Przedłożony Sejmowi
Ustawodawczemu projekt Kon

stytjucji jest wyrazem nowych
stosunków politycznych, wyra
zem władzy ludowej, która U-
kształtowala nasze państwo de

mokracji ludowej, umocniła je
go autorytet, jego siłę, jego
organizację, ugruntowała pra
wa i wolności demokratyczne
jak również obowiązki obywa
telskie.

Obecny projekt Konstytucji
opiera się n» mocnym funda
mencie zdobytych, juz i ugrun
towanych nowych stosunków
w ekonomice kraju, nowego u-

kładu sił klasowych, posiada
trwały i mocny grunt w zdo
bytej już i faktycznie, istnieją
cej rzeczywistości obecnego
naszego życia społecznego.

Jakaż jest ta rzeczywistość,
co i w Jakim kierunku zmieni
ło się u nas w ciągu ostatnich
5—6 lat?

Pragnę przytoczyć tylko
najbardziej istotne podsumo
wania cyfrowe z dziedziny na
szego budownictwa socjalisty
cznego.

Znajdujemy się dopiero w

polewie naszego wielkiego
Planu 6-letniego, ale na tory
gospodarki planowej wkroczy
liśmy już z chwilą uchwalenia
Planu 3-letniego, czyli mamy
Już za sobą prawie 6 lat go
spodarowania według planu.

Przed rozpoczęciem tego o-

kresu — w roku 1946 — mie
liśmy zatrudnionych w gospo
darce i administracji poza'rol
nictwem 2.850 tysięcy osób,
podczas gdy przed wojną w

roku 1938 liczba zatrudnio
nych pracowników najemnych
poza rolnictwem wynosiła ogó
łem 2.730 tysięcy osób. W ro
ku 1947 — pierwszym roku

planu 3-letniego — liczba za
trudnionych poza rolnictwem
wzrosła do 3.180 tysięcy, zaś
w roku bieżącym wynos! już
5.340 tysięcy osób, czyli pra
wie 2-krotnie więcej niż przed
wojną i o 68 proc, więcej niż
w roku 1947. W stosunku pro
centowym do ogółu ludności
liczba pracowników najem
nych poza rolnictwem wynosi
ła przed wojną niespełna 8
proc., dziś zaś jest w tych
działach zatrudnionych 21.

proc. Cyfry te wyrażają dobit
nie zmiany vz układzie stosun
ków klasoivych w naszym
kraju.

Niemniej jaskrawo wystę
pują te zmiany jeśli porównać
liczby robotników zatrudnio
nych w przemyśle wielkim i
średnim przed wojną i obec
nie. W roku 1937 było zatru
dnionych w tym przemyśle,
który stanowił wówczas wła
sność kapitalistów przeważnie
obcych — 860 tysięcy robotni
ków, w roku 1946 — gdy prze
mysi ten stał się- własnością
ogólnonarodową liczba zatrud
nionych wynosiła już 1.050

tysięcy, a dziś liczba robotni
ków w przemyśle wielkim 1

średnim, który Jest naszym
przemysłem socjalistycznym
wynosi prawie 2 miliony, czy
li 230 proc, w stosunku do o-

kresu przedwojennego.
Nie można jednak naszego

dzisiejszego przemysłu porów
nywać / przedwojennym tylko
na podstawie liczby zatridnio-

nych w nim ludzi. Nasz obec

ny przemysł socjalistyczny sta

je się stopniowo w miarę po
stępu uprzemysłowienia no
wym przemysłem, opartym na

nowej technice, a więc na zna

cznie wyższej wydajności p.'f
cy człowieka, tak więc jeśl’
phzyjąć za 100 wskaźnik z-j
trudnienia i wskaźnik produk
cji w wielkim 1 średnim prze-

organizacji
naczelnych władz

utrzyma
ły zatad-zie w p-erwsz; .n

system ujęty w kom
1921 reku z dość

jednak zmianami,
podstawie referen-

ia:

myślę socjalistycznym w roku
1046 to w roku 1952 wskaź
nik* zatrudnienia podnosi się
do 188, zaś wskaźniK produk
cji do 450, czyli na jednego
robotnika przypa-dnie w toku

bieżącym prawie 2 i pól reza

ziększa wartość produkcji niż
w roku 1946.

O postępach w uprzemy.sło
wlaniu kraju i o rozwoju so
cjalistycznych ferm* w gospo
ciarce narodowej świadczy u

dział gospodarki socjalistycz
nej w tworzeniu dochodu tiaro-
dowego. W roku 1946 udział
ten wynosił 45,5 proc., w

1947 — 50,4 proc., w 1951
już 72,4 proc., a w reku bie
żącym według planu powinien
wynieść 73,2 proc., czyli że

gospodarka socjalistyczna, w

której decydującą rolę odgry
wa przemysł, jest już. głó-v
nym źródłem i podstąiv.i -lo-
chodu narodowego, określa o-

uólny charakter naszej
ciarki narodowej. Jak

przed wojną przemysł
sce odgrywał znacznie,
szą rolę niż rolnictwo 1

była charakter

kraj rolniczy.
Tempo wypierania elemen

tów kapitalistycznych z prze
mysłu obrazuje następujący
wzrost udziału przemysłu so
cjalistycznego w ogólnej pro
dukcji przemysłu: w 1946 ro
ku udział ten wynosił 86,3
proc., w 1947 — 89,5 proc.,
w 1951 osiągnął już 99,4
proc., a w roku bieżącym osią
gnie 99,6 proc., czyli możemy
uważać, że elementy kapitali
styczne zostały z naszego prze
mysłu niemal całkowicie wy
parte.

W tym samym kierunku roz

wijala się sytuacja w naszym
handlu, w którym udział ele
mentów kapitalistycznych w o-

brotach hurtowych w r. 1946
wynosił jeszcze 20 proc., w

1947 — 15,5 proc, obecnie za<;
obroty w handlu hurtowym ob
sługiwane są w 100 proc,
przez uspołecznioną sieć han
dlową. Na szczeblu obrotów

detalicznych udział sieci uspe.
łęcznionej w roku 1946 wyno
sił tylko 22.2 proc., w 1947 -

30 proc, obecnie zaś wynosi
94 proc.

Inaczej oczywiście, przedsta
wiają się stosunki w naszym
rolni-ctwńe, gdzie przeważa dro
bnotowarowa indywidualna go
spodarka chłopska. Ale i w rol
nictwie wzrasta szybko udział
gospodarki uspołeczniosiej, jak.
kolwiek ogólny jej poziom jesi
jeszcze stosunkowo nlewysok’
W roku 1946 udział gospodar
ki socjalistycznej- w ogólnej
wartości produkcji rolnej wy
nosił zaledwie 2 proc., w 1947
— 5,3 proc., w 1951 — 12.2

proc, i w roku bieżącym wynie
sie około 16 proc. O szybkim
tempie wzrostu socjalistyczne
go rolnictwa w porównaniu z

okresem sprzed 6-ciu lat świad
czą następujące wskaźniki: je
śli przyjmiemy za 100 produk
cję socjalistycznego rolnictwa
w roku 1946 (sektor socjalisty
czny reprezentowały wówcz’is
tylko państwowe gospodarstwa
rolne), to już w roku 1947 ■—
po wyprowadzaniu tej gospo
darki z zaniedbania, po złama
niu polityki hamowania jej roz.

woju, którą praktykował Miko
łajczyk wraz z bandą nasadzo
nych tam przez niego szkodni
ków — wskaźnik produkcji
PGR podniósł się przeszło trzy
krotnie — do 339. W roku
1951 wynosił (łącznie ze spół
dzielniami produkcyjnymi!
1264. a w roku bieżącym do

sięgnie według planu 1781,
czyli w ciągu 6-ciu lat wzrasta

prawie 18-krotnie. Jest rzeczą
niewątpliwą, że rozwój spół
dzielczego ruchu chłopskiego w

produkcji rolnej, któremu

sprzyjać będą również zasady
; wyrażone w art. -9110pro
jektu Konstytucji,. przyczyniać
się będzie do coraz wyższych
osiągnięć w dziedzinie rozwo
ju na wsi spółdzielczości pro
dukcyjnej.

Zmiany, które pozwoliłem
sobie zilustrować cyfrowo w

przytoczonych przykładach ma

ją charakter zmian nie tylko
ilościowych, ale również jako
ściowych. Decydujące są zmia

ny charakteru naszej ekonomi,
ki, jej nowej treści społecznej,
to znaczy decydujące jest to
komu ona służy, czyje potrzeby
i interesy ma na celu. Nie ma

już dziś w Rolsce wielkich ka
pitalistów, obszarników, ban
kierów lub potentatów impe
rialistycznego kapitału — nie
im więc służy nasza gospodar
ka, nie dla ich zysków produ.
kują nasze fabryki, kopalnie
huty, nie dia ich korzyści pra
cują milionowe 1 coraz liczniej
sze rzesze robotników, inżynie
rów, pracowników umysłowych
w przemyśle i chłopów w rol
nictwie. Ekonomika polska
zmieniła się od podstaw z

chwilą, gdy jej gospodarzem
stał się lud pracujący, gdy je
dynym Jej włodarzem jest dzig
naród polski. Jego potrzebom.
Jego interesom, wzmacnianiu
jego sił, kształtowaniu jego
przyszłości służy, dziś cała na

sza gospodarka narodowa. -

Oto — co jesl najistotniejsz"
(Oklaski).

I ta właśnie najistotniejsza
prawda legła u podstaw nro

jbktu Konstytucji, wypełni-
całą jej treść od początku d<
końca. Ustawa zasadnicza pań
stwa ludowego powinna b.-. -ć

przeciwstawieniu do konstytu
cji burżtiazyjnej nie słown.

deklaracją praw obywatel
skich i demokratycznych, lecz
Ich gwarantem, ich zauezn-c

czeniem. Projekt Konstytucji
Polskiej Rzeczypospolitej Lu- jącym miast i wsi.

dowej czyni w pełni zadośćfej daje pełny wyraz projekt

gosp>
wiemy

w Pol
ni nieJ-

Po-lska
•rwana Jako

tej podstawowej zasadzie, po
nieważ mocnym i niezawod
nym oparciem dla praw oby
watelskich i wolności demo

kraitycznych są nasze prze
obrażenia- społeczno-gospodar
cze, oraz ludowy charakter in
szej władzy i przodująca, kie.
•■ownicza w niej rola ‘polskiej
klasjr robotniczej, która strzeż

będzie zawsze niezłomnie so

i uszu z podstawowymi masa
mi chłopstwa pracującego w

budownictwie nowego
‘ socjali

stycznego ustroju sooieczae-
go.

Rzeczywistą podstawa roz

woju stosunków politycznych
i kulturalnych są stosunki’ e.

konomiczne. Na nich opiera
się, z nich wyrasta, im służy
cala nadbudowa polityczna
prawną i ideologiczna, a więc
władza państwowa i konsty u-

cja, które z kolei wywierają
wpływ na charakter ogólnych
stosunków społecznych, stosun
ków produkcji. W społeczeń
stwach kapitalistycznych
gdzie istnieje wyzysk mas pra-
cujcfCj ch — prawa j swobody
obywatelskie dla tych mas sta
ją się fikcją j oszustwem, albo
też są formalnie i faktycznie
likwidowane przez coraz jaw.
niejszy terror policyjny j fa
szystowski, przez wzrost mili-
taryzmu. Ograniczenie i dep
tanie praw obywatelskich ob
serwujemy obecnie w krajach
kapitalistycznych, nie wyłączą
jąo tych, które — jak Francja
czy Anglia — pyszniły się
niegdyś swym formalnym de
mokratyzmem burżuazyjnym.
Dziś w Anglii prześladuje się
obrońców pokoju, we Francji
gwałci się brutalnie nawet ta
ki© przepisy konstytucyjne jak
prawo nietykalności

’ posel
skiej, nie mówiąc już o nie
ustannych orgiach policyjnych
w stosunku do mas robotni
czych oraz jch organizacji. —

Lud pracujący krajów kapitał!-
stycznych cierpi nie tylko
wskutek gwałtów i zamachów
na jego prawa polityczne, ale
cierpi przede wszystkim od
bezrobocia, głodu, drożyzny,
rosnących ciężtrów podatko.'
wych związanych ze zbroje
niami, jest nie tylko ograbia
ny ze swych praw politycz
nych. lecz ograniczany jest w

zaspokajaniu swych potrzeb
kulturalnych z braku środków
dla ich zaspokojenia.

Czyż można mówić o pro
wach demokratycznych w Sta
nach Zjednoczonych, gdzie
zrośnięty z kapitałem państwo
wy aparat ucisku stał się wiel
ką wylęgarnią zbrodniczych
myśli o najskuteczniejszych
sposobach, zagłady jak najwię
kszych mas. ludzkich. Czyż mo
żna mówić o jakimkolwiek po
stępie i swobodach obywatel
skich w kraju, w którym bu
szuje terror po-dżegaczy wo

jennych, dławiący każdą śmie
lej wypowiedzianą myśl poko
jową, w kraju, w którym zwy-
rodnialcy imperialistyczni po
trafili omotać. atmosferą
kłamstw i histerii wojennej
miliony ludzi, narzucając im

sprzeczną z interesami mas

pracujących politykę wojny,
zdziczenia, ludobójstwa i na
paści w celach podboju świata!

Prawa i wolności demokra
tyczne eą nierozerwalnie zwią
zane z postępowymi dążeniami
narodów, z twórczym rozwo
jem ich kultury. Nie dają się
one żadną miarą pogodzić z

polityką ucisku i agresji w

stosunku do innych narodów,
ani też zaostrzaniem wyzysku
ekonomicznego w stosunku do
mas pracujących własnego
kraju. A w tym właśnie kie
runku zmierza polityka kra
jów imperialistycznych. Od
powiednikiem tych tendencji
kapitalizmu jest właśnie zao

strzenie terroru wobec klasy
robotniczej. Klasa robotniczą
występowała zawsze do walki
w obronie swobód i praw de
mokratycznych, deklarowa
nych w niektórych konstytu-.
cjach burżuazyjnych. a mimo
to nie wypełnianych i gwałco
nych z reguły przez rządy ka
pitalistyczne. Jesteśmy dziś
świadkami walki prowadzonej
pod kierownictwem partii ko
munistycznych wielu krajów
Europy zachodniej o poszano
wanie 1 przestrzeganie konsty
tucji burżuazyjnych we Wło
szech, Francji, Anglii itd. Ta
słuszna walka jest wysoce zna
mienna, świadczy bowiem, że
w schyłkowym okresie kapita
lizmu tylko klasa robotnicza 1

jej partia rewolucyjna zdolna
jest stawać na czele mas pod
sztandarem walki w o-bronie e-

lementamych praw człowieka
1 obywatela, walcząc równo
cześnie o pokój i organizując
opór narodów przeciwko agre
sywnym knowaniom imperiali
stów.

W krajach demokracji lu
dowej, które budują socjalisty
czny ustrój społeczny, podsta
wowym prawem gospodarki
narodowej i podstawowym
zadaniem polityki władzy
ludowej jest zabezpieczanie,
w maksymalnym stopniu ro
snących potrzeb materialnych
I kulturalnych mas pracują
cych. To właśnie obok umoc
nienia władzy ludowej i pań
stwa, jego siły i suwerenność
iest niezawodną gwarancją u

.ieczywistnienia- najszenszycl •

■naw demokratycznych ludu

pracującego. Niemniej ważmi

.warancją jest zabezpieczenie
aontroli i współudziału naj
szerszych mas w działalności
wszystkich organów władzy
ludowej, praktyczna łączność
tyc-h organów z ludem .pracu-

Zasadzie

Konstytucji.
'

Konsekwentna polityka wła
dzy ludowej ograniczania I

wypierania elementów kapita
listycznych oraz usuwania
wszelkich form wyzysku wią-
że się jak najściślej z plano
wym ret! wojem uspołecznio
nych działów produkcji Jak.-

✓podstawa całej gospodarki na

rodowej, z polityką szybkiego
uprzemysłowienia kraju w o-

parciu o nową technikę, ci-

jest warunkiem również pod
niesienia na wyższy poziom
rolnictwa oraz zabezpieczenia
sił obronnych naszej ojczyzny.
Uspołecznione środki produk
cji, komunikacji, wymiany i

kredytu stanowią podstawę ro
zwoju przemysłu socjalistycz
nego i dalszego przekształca
nia stosunków społeczno-go
spodarczych w kierunku peł-,
nejjo zwycięstwa socjalizmu.
Stałe wzmacnianie spójni go
spodarczej między miastem i
wsią ha podstawie braterskiej
współpracy robotników i chło
pów będzie skutecznym opar
ciem dla tej polityki.

Władza ludowa zabezpiecza
pomoc i opiekę indywidualnej
gospodarce chłopów pracują
cych. udzielając szczególnego
poparcia rozwijającym się do
browolnym zrzeszeniom chłop
skim, jako wyższym i korzyst
niejszym dla chłopów formom

gospodarki - zespołowej, ułat
wiającym osiągnięcie przeło
mu w produkcji rolnej oraz

szybsze podniesienie dobroby
tu materialnego i kultury wsi.

Projekt Konstytucji uznaje
i ochrania własność indywidu.
r.łną gospodarstw chłopskich,
rzemieślniczych i chałupni
czych jak również własność
osobistą wszystkich obywateli
oraz zabezpiecza prawo jej
dziedziczenia. Mienie ogólno
narodowe Konstytucja powie
rza szczególnej trosce I opie
ce wszystkich obywateli. Za
daniem organizacji społecz
nych 1 politycznych jest nieu
stanne wychowywanie 1 bu
dzenie w świadomości mes

poczucia tej troski, jako szcze

gólnego obowiązku społeczne
go i patriotycznego.

Podstawą ustroju apoteoz
‘nego jest praca. Art. 14 pro
jektu Konstytucji określa ro
lę pracy w Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej jako mier
nika zasług 1 obowiązków oraz

sprawę honoru 'każdego oby
watela, stwierdzając, że

„przodownicy .pracy otoczeni
są powszechnym szacunkiem
narodu".

Dopiero wyzwolenie ludu

onacującego z Jarzma wyzyś
ku
■czego
treść,
i twórczy czynnik naszego no

wego bytu, naszych przeobra
żeń społecznych, czynnik nie.
ustennego wzrostu siły 1 po
tęgi naszego państwa, a co za

tym idzie ..naszej wolności
i' niepodległości oraz twórcze
go rozwoju naszego narodu.
Lud pracujący stał się- dziś w

Polsce jedynym gospodarzem
bogactw, które sam tworzy
własna swą pracą, zlikwido
wany zestał raz na zawsze roz
dział między ludem pracują
cym 1 owocami jego pracy,
narzucony społeczeństwem
przez klasy, żyjące z wyzy
sku pracy. Oto na czym pole
ga .nowa treść i właściwy sens

artykułów Konstytucji, po
święconych pracy. Naszym za
daniem jest wydobyć z tych
artykułów zawartą w nich

wielką treść wychowawczą 1
zarazem wyjaśniać masom

pracującym socjalistyczny
charakter zasady: „Od każde
go według jego zdolności, każ
demu według jego pracy".

Struktura organów władzy
i administracji państwowej zo
stała w projekcie Konstytucji
głęboko zreformowana w porów
naniu ze stanem . dotychczaso
wym. Jakie Jest podstawowa
znaczenie tej reformy? Ustal,
ona strukturę organów' władzy
państwowej w kierunku Jej
większego wzajemnego .powią
zania i w duchu jej głębszej
demokratyzacji. Usunięty zo-

stał sztuczny I sprzeczny z

zasadami demokratycznym!
podział władzy na ustawoda
wczą, wykonawczą f sądową.
Projekt nowej Konstytucji u-

suwa stare przeżytki burżua-
zyjne w poprzedniej struktu
rze władz państwowych 1 na
daj© wszystkim organom wła
dzy od góry do dołu charak
ter jednolity, wiążąc je ściślej
z kontrolą mas zgodnie z pod
stawową zasadą demokracji
socjalistycznej: „Jak najszer
szego włączania mes pracują
cych do rządzenia państwem".
Wszystkie organy władzy sa

według nowej Konstytucji wy
bieralne.

, Rozdział 7-my projektu
Konstytucji określający pod
stawowe prawa 1 obowiązki o

bywateli wywołał w okresie

dyskusji ogólnonarodowej naj
żywsze zainteresowanie a rów
n.ocześni© najbardziej powsze •

chną I gorącą aprobatę. Po
raz pierwszy w historii nasze

go narodu masv pracujące
znajdują w krótkich. pełnvch
konkretnej treści sformułow?
niach projektu KonstytucT
lak jasny obraz swego .nowe

go życia, swych zdobycz’’
swych osiągnięć, tak wszech
strofne u rzec zyw fetn len ie
swych dążeń.

Twórca konstytucji Kraju
Zwycięskiego Socjalizmu Jó
zef Stalin podkreślał tę jej
właściwość,

„że nie ogranicza się ona

do stwierdzenia formal-

ka-pitalistyczno-obszarni-
nadało pracy nową
uczyniło z niej wolny

nych praw obywateli,
lecz przenosi punkt cięż
kości na sprawę zagwa
rantowania tych praw,
na sprawę środków reali
zacji tych praw...“ „Nie
proklamuje tylko wolno
ści demokratycznych,
lecz zabezpiecza je róv? .

nież w trybie ustawoda
wczym za pomocą odpo
wiednich środków mate
rialnych. Dlatego też jest
zeczą zrozumiałą, że de-

mokratyzm projektu no
wej Konstytucji mówił,
referując ten projekt w

roku 1936 towarzysz Sta
lin — nie jest „zwykłym"
i „ogólnie uznanym" de-

mokratyzmem w ogóle,
leci demokratyzmem so
cjalistycznym".

(Zagadnienia lenwizmu
str. 652).

Przytoczyłem tę wypo
wiedź wielkiego Wedfca i Bo
jownika nowej epoki socjali
stycznej, ■ponieważ odzwier
ciedla ona najgłębszy sens te
go, na czym polega rzeczywi
sty demekratyz-m. Zasad tego
demoknatyzmu socjalistyczne
go Komisja Konstytucyjna sta
rała się przestrzegać konsek
wentnie w dałokształci-e pro
jektu Konstytucji, przedłożo
nego Wam obecnie do decy
zji., obywatele posłowie.

Sądzę też, że w tym właś
nie 1-e-ży główna przyczyna, iż

masy pracujące- w okresie dys
kusji ogólnona-rodowej nad
projektem Konstytucji Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludo
wej poznały od razu i odczu
ły w niej właśnie swe dzieło,
że przyjęły ją jako swoją ro
botniczą i chłopską, prawdzi
wie ludową, płynącą z ich
serc, z Ich myśli i uczuć Kon

s-tyłucję. Taką właśnie Kon
stytucję, o którą walczyli dłu
go oni sepii i ich ojcowie, o

której myśleli i mówili na ba
rykadach i w pochodach ro-

’ ■rtniczyćh, w walkach straj
kowych i za kratami więzień,
•a którą oddawali swą krew

'. życie
'

patrioci pctecy, o która dziś
walczą masy robotnicze w kra
i ach kanitałistycznego świata.

Projekt Konstytucji Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludo
wej wywołał poruszenie nie
tylko w kraju, ale i za grani
cą. Nie tylko wśród przyjaciół
iJ-e I wśród wrogów. Jak u-

'-tos-unkcwa-li się ci ostatni do
‘•■eści naszej Konstytucji?

Opinia światowej pra-sy
>urżuazyjnej o naszej Konsty-
Łu-cji powtarza znów z tępym
■morem to, co już nrz-edtem
mówiła -o konstytucjach in-

nych krajów demokracji lu
dowe! — ■mianowicie, że jest ■
to tylko deklaracja, która nie
będzie wykonywana. Argu
ment ten dotyczyć ma szcze
gólnie rozdziału o prawach o

bywateleklch. Cóż mo-żna by
odpowiedzieć na t-en argu
ment. To przede wszystkim, że
sem on jest mieleniem pu
stych słów, właściwym publi
cystom burżuazyjnym, którzy
nl-s mają zwyczaju zestawiać

swych twierdzeń z rzeczywi
stymi faktami. Bo fakty do
wodzą:
4 Ve prawo obywateli do pra-
*/cy, do zatrudnienia po
twierdza u nas fakt całkowitej
likwidacji bezrobocia, czego
nie można powiedzieć o kra
jach burżuazyjnych;
f>\ że prawo obywateli do

wypoczynku w Polsce wy
korzystują już od szeregu lat

wszyscy bez wyjątku pracow
nicy fizyczni i umysłowi, ko
rzystający z płatnych corocz
nych urlopów 1 setki tysięcy
korzystających z uzdrowisk,
domów wczasowych, turysty
cznych 1 wypoczynkowych
itd., czego, oczywiście, nie ma

na ogół dla klasy robotniczej
w krajach kapitalistycznych:
'XX że prawo do ochrony żdro.

wia potwierdza fakt pow
szechności ubezpieczeń społe
cznych w Polsce, płatnych w

całości przez .zakłady pracy,
eo jest zasadą obcą
państw burżuazyjnych;

najlepsi bojownicy

dla

że prawo do nauk! po-
twierdza powszechność i o

bowlązkowość nauczania

wszystkich dzieci w. miastach
i wsiach oraz liczba 3,220 ty
sięcy dzieci w szkołach pod
stawowych, 235 tysięcy uczą
cych się w szkołach liceal
nych 1 około 580 tysięcy w

szkołach zawodowych. Wzrost

liczby szkół wyższych z 27 w

roku 1938 do 82 w roku
1951, a liczby studentów z 48

tysięcy do 134 tysięcy, wre
szcie liczba około 325 tysię
cy korzystających ze stypen
diów państwowych w szko
łach średnich, zawodowych i

wyższych:
że prawo do korzystania

J> ze z-dobyczy kultury umo
żliwia rosnąca wciąż sieć bi
bliotek, muzeów, teatrów, do-

... mów kultury, kin, świetlic —

,,,

' wielokrotnie przerastająca Już
dziś stan, który istniał przed
wojną i stan istniejący obec
nie w wielu większych od
Polski państwach kapitalisty-
"znych;
X\ że prawa dla kobiet I cal-
Wkowite ich równoupraw
menie znajdują realne po-
'wierdzenie w® wszystkich
gwarancjach zawartych w

Konstytucji, a urzeczywistnia
tych od dawna w praktyce
w coraz liczniejszych awan

so.ch kobiet, na odpowiedział
w Stanowiska i urzędy, prze
de wszystkim z,aś w szerokiej
opiece państwa nad matką

dla

1 dzieckiem, co między inny
mi wyraża się w spadku zgo
nów niemowląt o 27 proc, w

porównaniu z okresem przed
wojennym, spadku zgonów
dzieci na skutek wątłości,
chorób żołądka i Jelit oraz

chorób okresu niemowlęctwa
o 46—70 proc., spadku
śmiertelności położnic o 87

proc, w miastach i 73 ptóc.
na wsi w porówmaniu z lata
rni przedwojennymi — dzięki
wzrostowi pomocy lekarskiej
dla matek i dzieci, dzięki ros
nącej sieci żłobków i przed
szkoli oraz zakładów położni
czych.

Skoro już mowa o ochronie
zdrowia Jako jednej z ważniej
szych form pomocy państwa
ludowego dla swych obywateli,
przytoczę kilka cyfr niezwykle
pod tym względem
nych:

Przyrost naturalny
w roku 1938 — 10,7
ludności, w roku zaś
siągnął 19,0, czyli wzrósł o 78

proc, w stosunku do okresu

przedwojennego. Nigdy staty
styka polska nie notowała ta
kich cyfr przyrostu naturalne
go, jak notuje stale obecnie,
poczynając od roku 1948.

Zwiększenie przyrostu natu
ralnego jest wynikiem zwięk
szającej się liczby urodzeń z

Jednej strony 1 zmniejszenia
śmiertelności — z drugiej. -•

Oba zjawiska są niewątpliwie
wynikiem przemian gospodar
czych i społecznych w naszym
kraju, wśród których decydu
jącym czynnikiem jest wzrost

stopy życiowej mas pracują
cych i troska państwa o ochro
nę zdrowia ludności.

Liczba zgonów na tak roz
powszechnioną w Polsce cho
robę jak gruźlica wykazuje
spadek o połowę w stosunku
do okresu przedwojennego.

Spadek umieralności ogó
łem w latach 1948/49 wyraża
się cyfrą 23,2 proc, w porów
naniu z latami przedwojenny
mi, w wyniku czego średnia
długość życia w Polsce zwięk
szyła się — według obliczer
Ministerstwa Zdrowia — o o -

ckoło 18 proc, w stosunku do
stanu przedwojennego.

Zmniejszyła się wybitn e u-

mieralncść na choroby zakaź
ne zarówno w miastach jak na

wsi — średnio o połowę, a w

niektórych schorzeniach spa
dła do 1/4, względni© 1/5 c-

kresu przedwojennego.
Czyż liczby te nie są wy

mownymi miernikami wzrostu
sil narodu, miernikami naszych
osiągnięć, czyż nie zadają one

kłamu wrogim bredniom oszu
kańczej propagandy imperiali
stycznej, łożącej coraz więk
sze sumy dolarów, aby zohy
dzić nasz kraj i nasz ustrój
społeczny?

Pogrobowcy polskiego fa
szyzmu, chwalcy napiętnowa
nych przez historię rządów
szlachetczyzny i kapitału, e-

migranccy kosmopolici bez
idei i bez ojczyzny, cała ta
skłócona zgraja- najmitów a-

merykańskich powtarza w kół.
ko ten sam motyw: projekt na
szej Konstytucji Jest naślado
wnictwem Konstytucji radziec
kiej. Obrazuje 'to wyjątkową
wprost obłudę i tępotę amery
kańskich najmitów.

’ ’ ’

wiem rzeczą jasną,
kraj budującego się socjaliz
mu korzystamy z olbrzymiego
dorobku kraju, w którym so
cjalizm zwyciężył. (Oklaski).
Ale jest również rzeczą bez
sporną !• jasną, że nasza' Kon
stytucja wyrasta z najgłęb
szych pokładów polskiej gle
by, z walk i z woli polskiego
ludu, wyrasta z dziejów nasze
go narodu i jest wcieleniem
jego wielowiekowych dążeń,
jest rozwinięciem jego najbar
dziej postępowych tradycji,
które są dla nas przedmiotem
dumy. (Oklaski). Nasza Kon.

stytucja i nowe życie narodu,
którego jest odzwierciedle
niem, powstały w walce z tym
wszystkim co podłe i zdegene-
rowane, co wsteczne i skarla
łe, co sprzedajn© j bezideowe,
w walce z całą spuścizną ciem
noty i przesądów, nacjonalisty
cznej megalomanii i pasożyt
nictwa kosztem własnego ludu
i innych uciskanych narodów.

Chcemy też, aby wszyscy lu
dzie zrozumieli sens naszej
Konstytucji, zdali sobie spra.
wę, że ukształtowanie naszej
narodowej, ludow©j Konstytu
cji polskiej, wolnej, od burżu
azyjnych .kosmopoli tycznych
wzorów, stało się możliwe wła
śnie dzięki zwrotowi w dzie.
Jach ludzkości, który zapo
czątkowała Wielka Socjalisty
czna Re.wolucja Paździemiko
wa. (Oklaski).

Dla każdego uczciwego czło.
wieka jest rzeczą oczywistą,
że rozgromienie najeźdźców
hitlerowskich przez Związek
Radziecki stworzyło warunki
dla zdobycia przez nas niepod
ległości, dla zdobycia władzy
przez lud, dla zwycięstwa ludu
nad siłami kapitalistycznego
wyzysku i rozkładu.

Dla każdego uczciwego czło
wieka jest rzeczą oczywistą,
że dzięki opartemu na zwycię
stwie Związku Radzieckiego
nowemu układowi sił na arenie
międzynarodowej
wojnie'’’
możliwe

Ludowej
opartych
Bałtyku „v ...

____

woj. (Oklask!).
Opieramy się „na rewolu

cyjnym dorobku polskiego i

międzynarodowego ruchu ro
botniczego — jak głosi wstęp
■io projektu Konstytucji — na

h is torycznyc h doświadczeniach

zwycięskiego budowaiijtwa so-

znamien

Jest bo
że Jako

po drugiej
światowej stało się

umocnienie Polski
w nowych granicach,

na Odrze. Nysie I
i Jej wspaniały roz

cjądistycznego w Związku So
cjalistycznych Republik Ra
dzieckich, pierwszym państwie
•obotników i chłopów".

Dumni jesteśmy z tego, że

czerpiemy z doświadczeń i do
■obk-u narodów radzieckich
ctóre po bratersku dzielą sit
z nami swymi wielkimi osią
gnięciami we wszystkich dzie
dżinach przemysłu, technik,
rolnictwa, ochrony zdrowia

swej głęboko humanistyczne;
sztuki j przodującej nauki.

Uważamy za dobrodziej
stwo. że w czasach rosnącego
zdziczenia faszystowskiego i

gnicia moralnego w krajach
kapitalistycznych, w czasach

ludobójstwa i stosowania przez
imperialistów broni bakterio
logicznej — możemy korzystać
z doświadczeń 1 pomocy wiel
kiego Krąj-u Rad, który zmie
nia oblicze ziemi, zaprzęga e-

nergię atomową do pracy po
kojowej, buduje kanały i od
wraca bieg rzek, wznosi wspa
niałe budowle komunizmu. Ró
wnocześnie zaś sięgamy w

głąb naszej historii i z kryty-’
cznej analizy jej wielkiego do
robku czerpiemy wskazania na

dzień dzisiejszy i jutrzejszy.
Projekt Konstytucji Pol

skiej Rzeczypospolitej Ludo
wej jest wyrazem osiągnięte
go po raz pierwszy w naszych
dziejach zwycięstwa ludowego,
plebejskiego nurtu, którego
dalszym ciągiem jest polski
rewolucyjny ruch robotniczy,
nurt marksistowski — spadko
bierca wszystkiego co było
szlachetne i postępowe w dzie
jach Polski.

Czerpiemy z pięknych tra
dycji piastowskich, które leżą

lu podstaw obecnego ukształto
wania geograficznego naszej
ojczyzny i jej granic.

Czerpiemy z postępowych
tradycji „złotego wifeku" lite
ratury polskiej, z świetnego
dorobku Reja i Kochanowskie
go, Ostroroga i Modrzew
skiego.

Czerpiemy z pięknych tra
dycji „polskiego Oświecenia"

Sejmu Czteroletniego, powsta
nia' kościuszkowskiego, pol
skich jakobinów.

Czyż nie znalazł' dopiero w

naszej Konstytucji urzeczywi
stnienia płomienny apel Fran
ciszka Salezego Jezierskiego,
który w roku 1790 pisał;
„Chcecież być wolnymi? Trzeba,
żebyście sobie wolności istotne

przepisali prawidła. Chcecież
być narodem? Trzeba, żebyście

jego upewnili całość. Całość wa
szego narodu zrobi was dopiero
ludem jednym i od innych osob
nym, a wolność powszechna
sprawi, że będziecie narodem
całym".

Hugo Kołłątaj pisał o Kon

stytucji 3 Maja:
„Wielu projekt mój za zbyt

śmiały osądzą, gdy ja sam za

glębiając się w przyszłości, któ
ra łatwiejszy przystęp prawdzie
do serc ludzkich zgotuje, patrzę
nań jako nieodpowiadający zu
pełnie chęci dobrem ludzkim za
jętej. Przyjdą następne po nas

pokolenia i jeżeli to małe pismo
czytać będą rzekną: „Przecież
w roku 1789 odważono się mó-.
wić za prawdą, lecz jak wów
czas przesądom -ulegać trzeba
było, kiedy w nim nie dość je
szcze śmiało przy prawdzie ob
stawano".

Ileż w tych słowach wielkie
go patrioty jest głębokiej wia
ry w siły narodu!

Czyż potowiczność, niezde
cydowanie i uleganie przesą
dom szlacheckim, które z taką
przenikliwością Kołłątaj uch
wycił w Konstytucji 3 Maja,
nie zostały po raz pierwszy w

naszej historii przezwyciężone
dopiero w naszych czasach, w

naszej Konstytucji?
W naszej Codziennej pracy

i walce, tworząc nową Konsty
tucję, sięgamy jeszcze głębiej
w naszą historię i docieram;,
do tradycji przemilczanych <u.b

wręcz fałszowanych przez bur

żuazyjnych historyków, sięga,
my do bogatej historii chłop
ski-ej, do chłopskiej poniewier
ki i do szlacheckiej samowol.
i wyzysku, do nieludzkiego
pańszczyźnianego okrucień
stwa, kiedy uważano, że chłop
jest „nie człowiekiem".

Sięgamy do tradycji peł
nych bohaterstwa zrywów,
buntów i powstań chłopskich
krwawo tłumionych przez szła
chtę, kiedy to magnaci i ksią
żęta kościoła z niesłychaną
mściwością ścigali przywód
ców chłopskich, kazali ich ści
nać i ćwiartować.

Czerpiemy z pięknych tra
dycji wałki „za wolność waszą
i naszą" w wieku XIX, z walk
„o wyzwolenie z niewoli naro
dowej, narzuconej przez pru
skich, austriackich i rosyjskich
zaborców - kolonizatorów" —

Jak głosi wstęp do projektu
Konstytucji — z tradycji u-

działu Polaków w walkach wy
zwoleńczych innych narodów.

Nawiązujemy do uczuć so
lidarności i przyjaźni, które
walczących o wolność Polaków

łączyły w XIX i XX wieku z

siłami postępu na całym świś
cie.

Przede wszystkim zaś czer

piemy siłę z wielkiego dorob
ku polskiego i międzynarodo
wego ruchu robotniczego, jego
bohaterskich tradycji, jego in
ternacjonalizmu i głębokiego
patriotyzmu. Nowa Konstytu
cja jest uwieńczeniem zwycię
stwa bohaterskich zmagań poi
sklego ruchu robotniczego na

przestrzeni 70 lat. (Oklaski).
Jakże wielkie było znaczę

nie tego, że Marks i Engels
tyle uwagi poświęcili sprawie
narodowego i społecznego wy

zwolenia narodu polskiego, że

tak ściśle łączyli sprawę zwy
cięstwa, sprawy wolności i de
mokracji w Europie z walką
□ nową, wolną, Ludową Pol
skę.

Jakąż nieocenioną pomoc
okazał Lenin polskiemu rucho
wi robotniczemu, polskiemu
oroletariatowi i narodowi pol
skiemu w jego walce wyzwo-
'eńczej, broniąc wytrwale już
w nowych warunkach, w okre
sie imperializmu, sprawy wol
ności POlski, sprawy solidar
ności i braterstwa klasy robot
niczej Rosji 1 Polski.

Jakże olbrzymi w swym zna

czeniu jest wkład Józefa Sta
lina do dzieła wyzwolenia Pol
ski, ustalenia jej granic, do
dzieła umocnienia i rozwoju
Polski Ludowej, do historycz
nego zwrotu w wielowieko
wych stosunkach między tiaro-
dem polskim a narodami ro
syjskim, ukraińskim i białoru
skim. (Oklaski).

Zwrot ten, który Stał się
możliwy dzięki zwycięstwu Re

wolucji Październikowej i

dzięki zdobyciu władzy przez
lud w Polsce w wyniku roz
gromienia hitleryzmu przez
Armię Radziecką, był przed
miotem dążeń najlepszych Po
laków i Rosjan na przestrzeni
ostatnich 150 lat.

Jakże pięknie wyraża tę
myśl .głos .radykalnej emigra
cji polskiej „Gromadą Hu
mań":

„Rosja, która cierpi toż sa
mo, co i my... czyż nie złączy
sił swoich z nami przeciwka
wspólnemu jarzmu? Rosja, któ
ra, była z nami w 1825 r., Ro
sja, która jak braci przyjmo
wała nas w głębiach Syberii w

1831, Rosja, która w 1839

życia
. , która

chciała przywołać do
Polskę... Czyż teraz będzie
przeciwko mm? Czyż się za
prze imion Pestla, Murawicwa,
Bestużewa, które wraz z Zawi
szą i Konarskim wśród teraź
niejszości egoizmu błyszczą jak
gwiazdy swoim poświęceniem

Oto są ci, na

~ś powinni-
wschodzie? Oto są ci, na

których rachować powinni
ście..." Histeria w pełni po
twierdziła słuszność tych pol
skich rewolucyjnych nadziei.

A czyż później w okresie

powstania styczniowego przy
jaźń czołowych działaczy lewi
cy czerwonych jak Dąbrowski,
Wróblewski, Sierakowski, Pą-
dlewski, z Hercenem i Ogarie-
wem, Czerny szewskim, Dobro-
lubowem i Szewczenką — nie

świadczy o tym samym głębo
kim nurcie, który przewija się
na przestrzeni dziesięcioleci?
Czyż nie znalazła ona później

'

swego wcielenia w takich wiel
kich postaciach jak Ludwik !

Waryński, Julian Marchlewski
i Feliks Dzierżyński, czyż nie
została potwierdzona wspólną
walką rewolucjonistów pol
skich i rosyjskich na baryka7
dach 1905 roku a potem w &

gniu Wielkiej Rewolucji 1917
roku, w sakach demonstracji
robotników i chłopów polskich
walczących pod przewodem ko
munistów w okresie między
wojennym i wreszcie w krwi
wspólnie przelanej na pobo'ło
wiskach drugiej wojny świato
wej w walce z najeźdźcą hitle
rowskim?

Czyż zdobycze, które odz-
zwlerciedla nasza Konstytucja
nie eą owocem tej współn®j
wałki i tego historycznego
zwrotu w stosunkach między
narodem polskim i rosyjskim,
zwrotu, o którym mówił Józóf
Stalin w 1945 roku poujezas
podpisania umowy o przyjaź
ni, wzajemnej pomocy” i

współpracy?
Obywatele posłowie!
Uchwalając Konstytucję

Polskiej Rzeczypospolitsi Lu
dowej złożymy tym samym
hołd cieniom najlepszych Fo-
■a-ków, którzy na przestrzeni
wielu, pokoleń walczyli o spra
wiedliwość, o postęp, o wol
ność, złożymy hołd bojowni
kom sprawy robotniczej i
chłopskiej, którzy życie swe

oddali w walce z przemocą i

wyzyskiem kapitalistycznym,
złożymy hołd pamięci tych
wszystkich, którzy w ciemną
noc okupacji hitlerowskiej od
dali swe życie z wiara w le
psze Jutro Polski, z wiary w

Jej wolność i wielkość.
Złożymy też hołd pamięci

żołnierzy i oficerów radziec
kich, którzy polegli na pol
skiej ziemi w walce o wspól
ną sprawę.

Uchwalenie przez Sejm
Konstytucji Polskiej Rzećży-
pospolitej Ludowej wzmocni

siły naszego narodu, jeszcze
bardziej segmentuje nasz Na
rodowy Front walki d utrwa
lenie pokoju, o realizaCę
Planu 6-letniego. Wzmocn’ to

nasz wkład do walki, którą
toczy dziś cały wielki świąlo-
wy obóz pokoju 1 postępu

Na przekór wrogom Kon
stytucja Polskiej Rzśczypoe.
politej Ludowej nie tylko u-

mocni nasze dotychczasowa
zdobycze, ale utoruje drożę
do pełnego zwycięstwa socja
lizmu. (Oklaski).

Konstytucja Polskiej Rze
czypospolitej Ludowej stanie
się świadectwem wielkości na
szego narodu. Świadectwem
trwałego zwycięstwa postępo
wego nurtu w dziejach nasze
go narodu, zwycięstwa sprawy
klasy robotniczej i-sojuszu ro
botniczo-chłopskiego.

Uchwalona przez Sejm U-

stawodawczy Konstytucja Pol
skiej Rzeczypospolitej Ludo
wej będzie tarczą i orężem
naszego narodu w walce o roz
kwit i świetność naszej ojczy
zny — Polskiej Rzęczypośpo-
litej Ludowej. (Długotrwałe,
burzliwe owacje).-
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Zbliża się 22 lipca

Rośnie tempo
wykonania podjętych zobowiqzań

lipcowych i zlotowych
Zbliżający się dzień Zlotu do 20 lipca pracować dodał-

' '
~

.................. ... 'kowo 3 godziny w tygodniu
przy . wykonywaniu prac w se
kretariacie. Zobowiązania te

dają w sumie 291 roboczogo
dzin.

Także-pracownicy Energo-
projektu w Krakowie witają
Zlot i Święto Odrodzenia wy
konaniem szeregu zobowiązań
produkcyjnych.

M. in.. zespół inżynieryjno-
lądowy tego, zakładu w skła
dzie: tow. Jędras, Łazarski,
Kasprzycki, Zarębski, -Wola-
kiewicz, Babula, Kadłuczka —

który podjął się skrócić o 30
dni termin wykonania doku
mentacji technicznej pod kon
strukcję wysokich napięć dla
stacji rozdzielczej, zobowiąza
nie swoje wykonał, co dało
2.321 zł oszczędności.

Ob.- ob. Misiąg, Stefanik,
Długosz i Ptak, ZMP-owcy
stanowiący Jeden z zespołów
tego zakładu Skrócili termin
wykonania innego ■projektu o

15 dni dając tym 1.500 zł o-

szczędhości.
Warto Jeszcze wymienić ze

spół konstrukcyjny', w skład
którego' wchodźą - ób. obżWilk,
Kostur. Kozina, Kara, Brudny,
Stwora, Płocha, Władyka, Po
lek. Michalik | Wolakiewicż.
Zespół ten skrócił termin wy
konania. rysunków konstruk
cyjnych dla linii energetycz-

Młodych Przodowników i VIII
rocznica ogłoszenia Manifestu
PKWN przyśpieszają tempo wy
konywania zobowiązań podję
tych dla uczczenia tych wy
darzeń. Wiele z nich
już wykonanych.

Z tych zobowiązań,
■realizuje się obecnie

wymienić czyn produkcyjny
załogi Państwowego Zakładu
Cynkowniczego w Krakowie,
która dla uczczenia VIII rocz
nicy Manifestu podjęła szereg
zobowiązań o łącznej wartości
50 tys. zł. Na wyróżnienie za
sługują zobowiązania bryga
dzistów tego zakładu, Marcza
ka, Łanoszki, Sieranty i Sol-

nicy, którzy w trosce o nowe,

wyszkolone kadry dla przemy
słu pcdjęli się przygotować do

pracy zawodowej nowoprzyję-
tych pracowników.

Długofalowe zobowiązania
dla uczczenia Zlotu podjęli
członkowie koła ZMP przy Są
dzie Wojewódzkim w Krako
wie — postanowili oni pod
nieść swoje kwalifikacje za-

wodowe i poziom ideologicz
ny. Poza , tym kolega Stani
sław Furgalski, Maria Troja
nowska, Jerzy Rybicki, Józef
Netar, Zbigniew Lewicki,
Edward Kapłon, Stanisław
Pałka, Faustyn Notek i Zbi
gniew Lewicki zobowiązał! się

zostało

które
warto

nych o 13 dni, przez co za
oszczędzono. 5.760 zł.

Dla uczczenia rocznicy Ma
nifestu PKWN podjęli zobo
wiązania indywidualne i w

brygadach również pracowni
cy krakowskiego MPK

Ogólna wartość realizowa
nych przez nich zobowiązań
wyniesie 58.631 zł. Złożą się
na to zobowiązania kondukto
rów, oszczędności poczynione
przez motorowych i zobowią
zania podjęte przez Oddział
Drogowy. Konduktorzy pod
niosą wpływy inkasa biletowe
go o dwa procent. Motorowi
natomiast oszczędzają prąd
przez wykorzystanie rozbiegu
wozów i pochyłości terenu o-

raz przez unikanie awarii. Po
stanowili ©ni też bardziej prze
strzegąc punktualności ruchu
wozów. Podobne zobowiązania
przyjęli kierowcy autobusów.

Słuchacze kursu Ośrodka
Szkoleniowego PKS w Krako
wie wdzięczni Ojczyźnie Lu
dowej za troskliwą opiekę 1
możność bezpłatnego kształce
nia się, czczą . Zlot i Święto
22 Lipca zwiększeniem wysił
ków w nauce, by pogłębić
swoje wiadomości fachowe.
Postanowili złożyć z jak naj
lepszym wynikiem egzaminy
końcowe i zobowiązali się prze
pracować 500 roboczogodzin
przy budowie nowego dworca
autobusowego PKS w Krako
wie, co obecnie wykonują.

Jak Kraków uczci
Święto Odrodzenia

Podobnie Jak wszystkie
miejscowości w Polsce od naj
mniejszych do największych,
przygotowuje się również Kra
ków do uroczystego obchodu
Święta 22 lipca. W dniu 21.
VII br. o godz. 13 w sali Tea
tru Słowackiego odbędzie się
uroczysta sesja WRN, MRN,
PRNiDRNNowaHutazu-
działem zaproszonych przed,
stawicieli partii, związków za

wodowych, organizacji społecz
nych, przodowników pracy,
przedstawicieli świata nauko
wego i artystycznego. Na sesji
■tej zostaną omówione aktualne
zagadnienia terenowe' stojące
przed radami narodowymi i lu
dnc-ścią.

W dniach od. 20 do 22 lipca
br. na terenie miasta dokonane
zostaną uroczyste otwarcia no
wych obiektów gospodarczych,
ośrodków' nauki, sportu itp. W
dniu 20 VII dokonane zostanie
otwarcie nowej szkoły podsta
wowej w Skotnikach. W dziel,
nicy Grzegórzki zostanie o-

twarty Dom Matki i Dziecka
przy ul. Okopy a w dniu
22 VII — kino na terenie za
kładu im. Szatkowskiego.

Wdniu21VIIogodz. 17na
Placu Szczepańskim odbędzie
się zbiórka delegacji zakładów
pracy i organizacji masowych
z pocztami
szturmówkami,
i ' wieńcami w

wieńców na' grobach żołnierzy
Armii Radzieckiej i grobie
Nieznanego Żołnierza.

Wdniu20VIIbr.o11na

Płacy Szczepańskim odbędzie
się Zlot młodzieży z udziałem
delegacji robotniczych z zakła
dów pracy, na którym zgroma
dzona młodzież i delegacje za

kładów wysłuchają przemówień
transmitowanych z otwarcia
Zlotu w Warszawie następnie
odbędą się występy artystyczne
zorganizowane przez Woj Dom

. Kultury.
W dniu 22 VII o godz. 9.45

na Stadionie „Gwardii" oclbę.
dzie się manifestacja ludności

pracującej i młodzieży która
wysłucha przez radio przemó
wienia Prezydenta Bolesława
Bieruta oraz transmisji z

uroczystości zlotowych. Po

odśpiewaniu przez młodzież
hymnu SFMD nastąpi
czenie przodownikom
dzieżo-wym odznaczeń,
plomów i nagród. Po
oficjalnej odbędzie się
artystyczna, na której program
złożą się występy zespołów ta
necznych, chóralnych, pokazy
gimnastyczne itp. Następnie
młodzież przemaszeruje ulicami
miasta.

: Święto Lipcowe Jest dniem
radości. W dniu 20 VII cclbę
dą się zabawy ludowe w parku
Jordana I parku Podgórskim
ort godz. 18 do 23. Wiel
ki- festyn
w. Lasku
10 do

'n-yph. V/
na festynie.odbędą się występy
artystyczne. Również w dniu
22 lipca odbędzie się szereg
zabaw ludowych a mianowicie
w parku Jordana, parku Pod
górskim. na stadionie „Unia"
w Borku Fałęckim. nad Wisłą
k. Wawelu, .w Woj Domu Kul
tury na dziedzińcu, wreszcie

sztandarowymi,
transparentami
celu złożenia

wrę-
mło-

dy
części
część

ludowy odbędzie się
Wolskim od godz.

godzin
' wióczór-

punktach zabaw 1

HOTAT^K PARTYJNY

Odprawa
partyjnych
KD PZPR
w niedziele
nie 8.36. Obecność obowiązkowa.

sekretarzy organizacji
i dyrektorów z terenu

Podgórze odbędzie się
20 lipca b. r. o godzi

w Lesia Wol-festyn ludowy
skim.

Dom Książki przygotowuje
szereg stoisk z

dniach od 19 — 22 VII
Dworcu GL, Placu Szczepań
skim, w Sukiennicach, kier,
masz książkowy na Festynie w

Lasku Wolskim, stoiska w pun
ktach zabaw ludowych, stoisko
w Teatrze Słowackiego a w

książkami w

na

dniu 22 VII — kiermasz książ
kowy na Stadionie „Gwardii".

Na wszystkich punktach im
prez, uroczystości 1 punktów
zabaw ludowych dostarczone
będą stałe i lotne punkty wy
żywienia zaopatrzone w kanap
ki. piwo, słodycze. Zakłady
Mleczarskie przygotują odpo
wiednią ilość punktów z mle
kiem.

CO ? GDZiE l KiLIPf T)

Lipiec

19
Sobota

Teatry:
Teatr Im. J. Słowac-

kiego — „Król i
aktor" — godzina
19.

Teatr Stary — Duża
sala .

—- Premiera
„Kruki" — godz.
19. Mała sala —

„Nie trzeba się za
rzekać", godz. 20.

Teatr PWSA: (Bar
bakan) „Kawalero
wie z Werony", —

godz. 2(1; w razie

niepogody _ „Ape
lacja Villona" (ul
Warszawska 5). —

godz 20.
Dziedziniec Coli. No

wodworsklego —

godz. 20: „Powrót
posła" —

niepogody
stawienie odbędzie
się w Teatrze Mło
dego Widza, godz.
19.

w razie
przed-

Tsatr Rapsodyczny:
„Polonez Imć Pa
na Bogusławskie
go".
Próba gentTalna.

Widowiska:

Cyrk Państwowy nr

1 — na Błoniach
— w programie
widowisko „Węzo-
raj i dziś", godz.
19.30.

Kina:

Sztuka: „Renegat"
godz. 16, 18.15,
20.30 .

Uciecha: „Pod nie
bem Sycylii” godz.
16, 18. 20.

Warszawa: „Strefa
zachodnia" godz.

18. 20.15.

„Akcja B",
15.45, I- .

L),
18.

15.45,
Apollo:

Ssodz.
.20.15.

Wanda: „Małżeństwo
aktorki", godz. 16,
18. 20.

Wolność: „Pieśń taj
gi" — god-z. 15.45.
18, 20.15.

Młoda Gwardia: —

„Wagary" godz.
15.30, 17.30, 19.30 .

Chemik: „Słońce
wschodzi", godz.
19.

Nowa Huta: „Czwar
ty peryskop", , go
dzina 16, 18, 20.

Pogotowie
Ratunkowe:

Wydział Zdrowia
Woj. Bady Naro
dowej w Krakowie,
■ul. Siemiradzkiego 1.
Telefony: 222-22
I 211-12 udziela:

a) przez całą dobą
pomocy: 1. we wszy
stkich nagłych wy
padkach i nagłych
zaćhorzeniacb; 2. w

przypadkach położ
niczych; 3. w za-

chorzeniach dziecię
cych (w godz.
20—8).

Ambulatorium

gotowla czynne
całą dobą.

Apteki:
Rynek Główny

Mikołajska
gilska 16,
niecka 7, Krowoder
ska. 74 . Boh. Stalin
gradu 77.

od

Po-

jest

22,
1, Mo-

Zwierzy-

Program Obchodu

Święta Odrodzenia Polski-
PONIEDZIAŁEK, DNIA 21 LIPCA 1952 R.

Godz 16,45- Zbiórka delegacji ze sztandarami 1 wień
cami na placu Szczepańskim, a następnie przemarsz uli
cami miasta pod Barbakan.

Godz. 17,15: Złożenie wieńców na grobach Żołnierzy
Radzieckich i na grobie Nieznanego Żołnierza.

Godz. 18: Uroczysta sesja Wojewódzkiej, Powiatowej,
Miejskiej i Dzielnicowej Rady Narodowej w Krakowie,
w sali Teatru im. Juliusza Słowackiego.

WTOREK DNIA 22 LIPCA 1952 R.

Godz. 9,30: Wielka manifestacja
dzieży na stadionie ZS Gwardia — z następującym
orogramem:

1)
2)

mło-

Otwarcie manifestacji.
Wysłuchanie przemówienia Prezydenta R. P. Bo
lesława Bieruta — transmitowanego przez radio.

Wysłuchanie transmitowanego przez radio ślubowa
nia składanego przez młodzież biorącą udział w Zlo
cie w Warszawie.
Występy artystyczne.
Przemarsz młodzieży ulicami miasta.

' PO POŁUDNIU

Godz. 18. Wielka zabawa dla dzieci w parku Jordana.

Zabawy ludowe w następujących punktach:
1)
2)

,3)
4)
5)
Na

Imprezy sportowe według- oddzielnie ogłoszonych pro
gramów.

3)

4)
5)

Park Jordana,
Park Podgórski,
Stadion Unii w Borku Fałęcklm,
Nad Wisłą obok Wawelu,
W czasie zabaw odbędą się występy artystyczne,
wszystkich boiskach sportowych odbywać się będą

Będę samodzielnymi
majstrami

IV a placu zbiórka młodych
chłopców. Rozmawiam z

kierownikiem kursu młodzie
żowego monterów podwozio
wych przy ul. Skawińskiej,
tc-w. Piotrem Mierzwą; nie tai.
że chłopcy koniecznie chcieli,
by „Gazeta" ich odwiedziła.
Mają się czym pochwalić.

Wraz z kolegami, starostą
kursu Krydzińskim kandyda
tem partii i aktywistą ZMP
kol. Eszrychem idziemy do
salj ćwiczeń praktycznych. Po
drodze łapię kilka informacji.
Kurs zorganizowany został
przez Dyrekcję PKS w War
szawie dla młodych pracowni
ków montażowych celem pod
niesienia ich kwalifikacji.

ZOSTANIEMY monterami

podwoziowymi, samodzię!
nymi majstrami i brygadzista
mi a przecież większość z nas

ma zaledwie ukończonych kil
ka klas szkoły podstawowej.
Czy byłoby to do pomyślenia
przed wojną? — mówi kol.
Krydziński.

Kurs zaczął się 3 czerwca.

Zgromadził kilkudziesięciu mlo
dych pracowników PKS-u.
—■młodzież robotniczą I chłop
ską z różnych okolic Polski,
z Płocka, Kalisza, Warszawy,
Łodzi, Poznania.

Pokazują' salę ćwiczeń, ob
jaśniają;. to — przekrój silni
ka, to — stół ze schematem
instalacji elektrycznych samo
chodów, tablice poglądowe,
salę do wyświetlania filmów
naukowych. Z pomieszczenia
mi..sypialnymi gorzej, ciasńo.
Ale to nic, to nie osłabia ich
chęci, do nauki. Pracy mają
wiele. 5 godzin zajęć teorety
cznych 1 5 praktycznych. Re
sztę przeznaczają na. samo
kształcenie, bo nauka nie. wszy
stkirn przychodzi łatwo; wielu
nie ma ukończonej szkoły pod
stawowej, niektórzy pracowali
w warsztatach zaledwie kilka
tygodni, było nawet kilku nie
umiejących pisać. Tymi, któ
rzy mieli najwięcej trudności
w nauce zajęli się. w ramach
zobowiązań zlotowych najlep
si. uczniowie kursu kol. kol.
Pilch, Eszrych, Mojak, Kry-
dzińskl. Pomogli im w do-

pracy,
Polski

mamy
Po-

ks-ztałcaniu się tak, że kole
dzy słabsi na pewno „docią
gną" do poziomu reszty.

pRZEDMIOTY 6ą niełatwe.
A najważniejsze to budowa

podwozia, silników, elektrycz
ność, obróbka termiczna, bez
pieczeństwo . 1 higiena
no I zagadnienia
współczesnej.

— Wykładowców
świetnych, jak np. dyr.
rębski, a kierownik Mierzwa
to już robi co może. Wysta
rał się o książki, dokształca
nas w godzinach poza pracą
administracyjną — informu
je mnie kol. Eszrych.

Dalszą rozmo-wę kontynuu
jemy na placu przed dworcem
PKS, gdzie młodzi mon
terzy w ramach zobowiązań
zlotowych oczyszczają plac na

przystanek autobusowy. W
dalszej rozmowie dowiaduję

zorganizowali ko
zespoły robocze —

wspólne czytanie 1
w oparciu o prasę,
po Krakowie, któ-

Się, że
ło ZMP.

dziesiątki,
dyskusje
wycieczki
rego wielu jeszcze nie widzia
ło, na Wawel, do muzeów !
na wystawy.
PRZYPATRUJEMY się pra-

cującym. Dzielnie wali ki
lofem najmłodszy uczestnik
kursu 18-letni kol. Mojak z

Biłgoraja., Nie tylko w pracy,
równie 1 w nauce jest pierw
szy. „Zdolny, pilny, nie ep>
cznie, póki czegoś nie przero
bi, a i uczynny, pomaga chęt
nie" — mówią o nim koledzy.
Zażenowany mówi o sobie:
„Interesowałem się dotychczas
tylko samochodem. Teraz wy
słali mnie na kurs 1 chcę się
uczyć". Kierownik dodaje, że

najlepsi z kurau będą wytypo
wani
ceąch.
wśród

na dalszą naukę w li-
Kol. Mojak będzie

nich.
Egzaminy 18 lipca

wszyscy. Wrócimy do
warsztatów PKS jako

zdamy
swych
wykwalifikowani p ra cow n ic y,
bo to nasz obowiązek wobec
państwa, które nam umożliwia
awans — kończą na pożegna
nie młodzi mechanicy.

JOT—KA

Dziewiętnastego na Zlot!
Zebrała się chyba cała

Krowodrza.. Wiadomo,
spotkanie organizował

. Dzielnicowy Komitet
Obrońców Pokoju, czy mo
gło więc kogoś zabraknąć z

delegatów na Zlot? Petunie,
że nie. Zlot i pokój — to

przecież dwa związane z

sobą ściśle pojęcia, które
warunkują się wzajemnie,
łączą, w nierozerwalną jed
ność. Wie o tym dobrze Ku
trzeba z Krakowskiego Zje
dnoczenia Przemysłu Budo-
winnego, wyrabiając, na

mitrach i00 proc, normy,
wie Konopasek z Fabryki
Wyrobów Blaszanych i

wszyscy, którzy szczelnie
wypełnili salę teatru Mło
dego Widza — najlepsi z

najlepszych.
Na murach domów, przy

tokarce, za kierownicą sa
mochodu, świadomie walczą
o lepszą, wydajniejszą pra
cę. Bo wiedzą, że i od nich
— robotników, realizują
cych na swym odcinku za
dania Wielkiej Sześciolatki
zależy siła ojczyzny i jej o-

bronność.

A Zlot warszawski czym
że będzie, jak nie wielką
manifestacją pokojową mlo
(lego pokolenia Polski Lu
dowej? Czym, jak nie ma

nifestacją gorącej miłości

ojczyzny? Czym, jeśli nie

manifestacją nienawiści do
podżegaczy wojennych, do
imperialistów? Zlot
sząwski
pokój i

Teatr
którego
w sztuce
słowa o naprawę szlachec
kiej Rzeczypospolitej, o

konstytucję najelementar-
niejszych reform, roz
brzmią! pieśnią młodzie
ży szczęśliwego pokolenia.
Młodzież ta za dni kilka

. święcić będzie Konstytucję
Polskiej
Ludowej,
zdobyczy
na którą
walka

ojczyzny, a więc i bohatera
sztuki J. U. 'Niemcewicza.

W tym zestawieniu dwóch

wydarzeń — sztuki postę
powego pisarza XVIII w.,

„Powrót posła“, granej
w Teatrze- Młodego Widza
i spotkania delegatów na.

Zlot w tejże sali — jest
wymowny symbol, który
najpełniej mówi o wielkiej
drodze, jaką przebyła mło
dzież polska — współtwór
ca nowej kultury opartej o

piękne., postępowe tradycje
naszego narodu.

war-
— to Zlot walki o

socjalizm.
Młodego Widza, z

sceny rozlegają się
„Powrót posła"

Rzeczypospolitej
Wielką Kartę

ludu pracującego,
złożyła się długa

najlepszych synóiu

W spotkaniu, które mia
ło pozory oficjalnej uroczy
stości, nie było śladóio szty-
icnej pompy, którą widzi
się nieraz na zjazdach dla
„dorosłych". Bujna, rados
na młodość rozsadziła kon
wencjonalne ramy uroczy
stości, wypełniła ją nastro
jem pogody i piosenki.
Przecież już w sobotę wy
jazd na Zlot! Powiozą do
pięknej stolicy naszego kra
ju radość młodego żyda,
dumę budowniczych socjali
stycznej Polski, gorące ser
ca młodych patriotów.*

tymczasem w Rotun-
i się inna

- - grupa delegatów. Wiel
ka sala zakwitła zie

lenią grup ZMP-owskich,
pojaśniała od uśmiechów
dziewcząt i chłopców. Wie
czorek zapoznawczy! Taką
oficjalną nazwę nosi zorga
nizowana w Rotundzie im
preza. Ale oni, choć często
widzą się po raz pierwszy,
są w zasadzie starymi już
znajomymi. Ossolińska z

Krakowskiej Wytwórni Pa
pierosów słyszała nieraz o

przodownicy Zdzisławie Ur-
lacie ze spółdzielni pracy
„Papieroprzetwórstwo", czy
Władysław Kudła o Mieczy
sławie Jakubasie. Czyż po
trzebne więc jest jakieś o-

A tymczasem
XI dzie bawiła

» ■ aruna d.elea>

ficjalne zapoznanie? Czują
się wszyscy jak starzy, do
brzy znajomi, jak członko
wie jednej rodziny — rodzi
ny zlotowej.

Pierwsze zresztą lody raz

topiła szybko wspólna za
bawa. Po kilkunastu minu
tach sala zgodnie huczała,
niczym pszczeli rój, rozmo
wami i piosenką.

— Dziewiętnastego już
wyjazd ■— cieszy się Zdzi
sława Urlata — do Warsza
wy, na nasz Zlot. Czuję, że
znów dziś nie będę mogła
usnąć. Gorączka podróżni
cza — rozumiecie?

Głos mają literaci kra
kowscy. W ciepłych słowach
mówi do młodych Stefan
Otwinowski, fragmenty
swych utworów czyta Ta
deusz Kwiatkowski i wre
szcie młody poeta — dele
gat na Zlot — Jan Zych.
Zasłuchała się sala w wier
szach, które głoszą przecież
o nich, o młodych robotni-

■kach, studentach... Poezja
młodego poety o swoim po
koleniu.

A potem nad salą za-

brzmiało pieśnią, pieśnią
która nie zna granic ni kor
donów... Rozeszła się mło
dzież na ostatni nocleg
przed wyjazdem na Zlot.

. (Kos)

Jttterweticje i 0&fłOfe?iedzi na

Ulepszenia J. Kocielskiego
podlegają obowiązującym przepisem o racjonalizatorstwie

0b. Jan Kociels-ki, ślu
sarz narzędziowy w Kra
kowskiej Fabryce Aparatów
Pomiarowych zwraca się z

następującą sprawą:
Wykonując narzędzia dla

naszych robotników zastoso
wałem kilka ulepszeń.

Ponieważ podkładki z bla
chy miedzianej wycinano u

nas pojedynczo zwyczajnym
icykrojnikiem — co szło po
woli, a ponadto przy wyci
naniu tym sposobem poza-
stazualo wiele odpadów —

zrobiłem wykrojnik, który
wycina na raz trzy -podkła
dki. Robota idzie szybciej i
paski miedziane są oszczęd
niej zużywane — mniej bla
chy odpada.

Jak wyglądał dawniej ta
ki pasek blachy miedzianej
z wyciętymi podkładkami
pokazuje rys. 1, a -jak obe
cnie rys. 2.

kwadratowe kawałki blachy
przycinano tak, iż powsta-
wały ośmioboki, • Następnie
składano po kilkanaście
sztuk, Nakładano na tokar

za każdy projekt, który
wprowadza coś, co w danym
zakładzie pracy nie było
stosowane, a co przynosi
zakładowi (a tym samym i

łys. 3

©
©
©
©
/

2

Następnie zobaczyłem, że
robotnicy wiercąc otwory w

rurkach (rys. 3) muszą ka
żdy otwór odmierzać, punk
tować i dopiero wiercić.

Wykonałem więc szablon z

odpoiuiednio ustawionymi

tulejkami. Teraz wiertacz
nie musi już nic odmierzać,
tylko umocowuje rurkę w

szablonie i wierci, wprowa
dzając wiertło w po kolei do

tulejek.
Ulepszyłem również wyci

nanie krążków z blachy
(rys. Jf). Dotychczas krążki
wycinano w ten sposób, że

nię i wytaczano krążki. Pr>-
tem w każdym z tych krąż
ków robiono wycinakiem o-

twory.
Ja zrobiłem matrycę, któ

ra wycina z kwadratowego
kawałka blachy od razu

krążek z wszystkimi otwo
rami.

Wszystkie te ulepszenia
wykonałem sam, bez niczy
jego polecenia i bez rysun
ków. Kiedy miałem projekt
takiego ulepszenia, mówilpm
o tym kierownikowi i on

zgodził się, żebym wykonał
dane narzędzie.

Ulepszenia te przyniosły
oszczędności, ale ja nie wie
działem, że mogę za nie o-

trzymać nagrodę. Dopiero
kiedy jeden z pracowników
zgłosił siuoje usprawnienie i
ma za nie otrzymać nagro
dę, zwróciłem się z zapyta
niem, czy i ja za wykonane
przeze mnie ulepszone na
rzędzia nie mógłbym dostać
nagrody. Ośiuiadczono mi, że
nie przysługuje mi nagroda,
ponieważ jestem ślusarzem
narzędziowym i usprawnie
nie moje wykonałem w go
dzinach pracy. Zapytuję, czy
taka odpowiedź jest słusz
na? Mogłem przecież wyko
nywać takie narzędzia, jakie
mi polecono, a z własnej ini
cjatywy robiłem doskonal
sze, które przyniosły zakła
dowi korzyści.

Jan Kocielski

ODPOWIEDŹ.
Za dokonane przez Was

usprawnienia należy się
Wam zgodnie z przepisami
o wynalazczości pracowni
czej wynagrodzenie. Co do
tego nie ma wątpliwości.
Trzeba natomiast wątpić,
czy osoba (lub osoby), która
udzieliła Wam takiego wy
jaśnienia zapoznąła się z

przepisami o wynalazczości
pracowniczej i czy zrozu
miała intencje naszego pań
stwa wyrażone w tych prze
pisach. Przepisy opierają
się wyraźnie na zasadzie, że

państwu) korzyść, należy
się wynagrodzenie.

Z tej zasady wyłączono
Jedynie usprawnienia opi
sane w tzw. „opisach uspra
wnień pracowniczych", wy
dawanych przez Urząd Pa
tentowy. Usprawnienia te

mają być wprowadzane o-

bowiązkowo przez wszystkie
zakłady pracy, w których
można Je zastosować. Rów
nież od niektórych pracow
ników (dokładnie wymienio
nych w przepisach), o wy
sokich kwalifikacjach wy
maga się, by dokonywane
przez nich ulepszenia zwią
zane liezipośrednio z zakre
sem ich pracy — jeśli mają
być nagradzane — były o-

ryginalne, tj. nie znane po
wszechnie.

Żaden z tych przepisów
nie stoi na przeszkodzie, by
ślusarz narzędziowy otrzy
mał wynagrodzenie za wy
konanie z własnej inicjaty
wy ulepszonych narzędzi
(choćby podobne lub nawet
takie same narzędzia były
gdzie indziej stosowane).

Ci, którzy kwestionują
prawo ob. Kocielskiego do
wynagrodzenia nie mają ra
cji. — Któż bowiem ma u-

sprawniać narzędzia, Jeżeli
nie ślusarz narzędziowy?
Czy może kontystki z księ
gowości?

Racjonalizatorstwo w Kra
kowskiej Fabryce Apara
tów Pomiarowych zaczyna
— zdaje się — dopiero
swój rozwój. Tłumaczy to
w dużym stopniu brak do
świadczenia w odpowied
nim stosowaniu przepisów o

wynalazczości pracowniczej.
Z drugiej jednak strony
wymaga to właśnie szybkie
go zaznajomienia się z prze
pisami i energicznego zao
piekowania się tymi racjo
nalizatorami, którzy zaczęli
zgłaszać projekty. Trzeba
szybko załatwić Ich proje
kty i przez to zachęcić całą
załogę do zgłaszania uspra
wnień.

pornóttik techmticgttff

Przyrząd do obtaczania
okładzin szczęk hamulcowych

Dopasowywanie szczęk z

okładzinami do bębnów ha
mulcowych wykonuje się
na ogół w przedsiębior
stwach remontowych na

specjalnych przyrządach, w

warunkach garażowych zaś

ręcznie, przy użyciu rasz-

pil. Te sposoby obtaczanla
nie zapewniają jednak ko

niecznej jakości powierzch
ni szczęk.

I. Ożereljew opracował
konstrukcję nieskompliko
wanego urządzenia, dające
go gwarancję dobrego wy
konania tej operacji. Urzą
dzenie to składa się z kor
pusu 1 (patrz rysunek) z

dospawanynjl ramionami 2

i oprawką 6. Do ramion do-

spawana jest kwadratowa

prowadnica 7 dla trzona 4.

W oprawce obraca się
swobodnie tulejka 6 złączo
na na stale z rękojeścią 5

Przy obracaniu rączki na

stępuje przesuwanie trzona

4, zaopatrzonego na końcu
w część gwintowaną, wsku
tek wkręcania lub wykręca
nia się jego z tulejki 6,
zależnie od kierunku obro
tu rączki. Do otaczania
przyrząd ustawla^ię na

dwu łożyskach osłony pół-
osi i przymocowuje nakręt
ką. Przy obrocie przyrządu
wokoło półosi nóż 8, za
mocowany na końcu trzona,

będzie obtaczał okładziny
na obwodzie przy posuwie
równym skokowi gwintu w

tulejce.

Aby zapewnić przesuwa
nie noża w czasie obtacza

nia, należy silnie trzymać
rączkę urządzenia, nie do

puszczając do Jej kręceni?
się.

Opisany przyrząd stoso
wano w warsztatach remon
towych 1 stwierdzono jego
dużą przydatność umożll

wlającą uzyskanie koniecż

nej dokładności i Jakość

powierzchni dopaso‘wywa
nych szczęk hamulcowych

inż. E. M.
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